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Przegląd polityczny.
w - r v rzeczy We ^ raneP  p rz e d s ta w ia  za jm u-  

krain * v  1 srllu.*'n y zyrazem  d la  tego p ięknego 
kadził ozter lfi i zawiści p a r la m e n ta r n e  dopro-  
cJch J  i -° te ? 0’ zg°*a n ik t  z ludz i szanu ją -  
hetu w  16  D ^6  Ĉ ce ®'§ Podj ^  z łożen ia  gab i-  
badzio czoraJ z r a n a  by ła  w ielka  i o s ta tn ia  już  
on g; . ' a n a , E re y c in e ta .  W ciągu kilku  godzin  
s%dny P^z e ao n a^  że z łożyw szy jak o - tak o  roz-  
lainent^ • ln-0 ’̂ n *e m o^e h czyó n a  poparc ie  pa r -  
»j]6 n i u ’ w i?c P.o raz  trzeci w ciągu  tego p rz e -  
GrrĆYV zrzek* m a n d a tu ,  danego  m a  przez 
8 abine t g o‘ te raz  m óS*by s ta n ąć  na  czele
c°kolw'Ub ° W ° S ^ e . zos ta je  je szcze  z osób 
uPraw,!; z“ an7 cb a więc do pew nego  s topn ia  
plómenr>0n d° obE cia B te ru ? Nikt,  krom 
'stQieia W sP ^ ee z B o u lan g e re m .  I  oto 
nik0„Q iuz m yś l  o d d an ia  im  rządów , a to ju ż  
s t a l , ? Ea S r an icą  n ie  trw oży  —  tak n ie g ro ź n a  

*1(t ta  repub lika .
kre w r V n ^ e^ °  8 Praw ia w E u ro p ie  pew ne przy-  
ciły eni®: paryzk ie  r a d y k a ln e  dziennik i  rzu -
tak Bje na  G re v y ’ego i podobno pozycja jego“Ł SIO j  1 JJUŁJŁ.JO, JCgU
Ustąpią p  nw iała, że on może będz ie  m usia ł  
P°dobn0  ' )c°no  się n a  p re z y d e n ta  za to, że 
dy p re (k ry g o w a ł  przeciw  B ou lange row i.  Kie 
utworZp -1Ilet P° raz  w tó ry od rzuc ił  propozycję 
k ° n f e r e ? la rz 4d u : p re z y d e n t  zwołał u s iebie
k ^ k i c l i  p rzew ódzców  u m ia rkow ano  ropubli-  
net, j* 8 t ro n n ic tw .  Byli więc na  n ie j  F re y c i -  
p rz ’ 8 ” y. Deves, R ouv ier  i R a y n a l  i wszyscy 
dów J !  '  za kon iecznośc ią  u sun ięc ia  od rzą
żeby Wj Zy s tk ich  cz łonków  g a b in e tu  Gobleta,y onw u au n  guwiuci/U UUUlt; Lłl
nięcia racJ ° ^ a ln ? była  p o d s ta w a  do u su -

- l a n 6 e r a - P o n iew aż  j e d n a k  żaden  z tycli
Przeto r 1® c h c k * ®ię podj ąć z*oi,sn ' a gab ine tu ,  
eeau i p  , y zap ro p o n o w a ł  dać  w ładzę  C lem en-  
d°brow outang«rowi. Oni, zdan iem  pzezydenta ,  
8 «rdUrn ? ecJZJ w c iW  Paru tygodni do ab -
^re^Tf. * — i aL u a  zawsze, zaes -  
zWrni radyka l is tów  i um ożliw ią  s tanow czy  

r ° t  ku polityce um iarkow anej.
tryffo0 ^ 4 uWr t6‘! radz ie  ^ ^ j A g o  up a trzo n o  in- 
'v » n „ u u  e 1 or t ^ derzy t  w p re z y d e n ta  m acz u g ą

ar ty k u le  p. t. „O jczyzńa w n ie b ezp ieczeń?
W i e .  Z d an iem  tego t r y b u n a ,  B o u la n g e r  j e s t  

JT Mkim jako  m in is te r  w o jny ,  a jak im  byłby  p o -

®iż a S?' Q' e w la d o m o ! —  P ^ d z e j  złym
^iee - y m ’ co m u Easzczy t  przynosi.  J e s t  to 
i n iecną  in t ry g ą  robić B a u la n g e ra  po li tyk iem  
że j UA^ a r e n ie dać mu się skom prom itow ać  tak ,  
A,le- i i a^ otem do niczego n ie  b y łb y  możliwy, 
n ią  Pr.zyJściele  B o u la n g e ra  czy-
JeSo włnc„ y m jak iko lw iek  in n y  gab in e t ,  krom  

■̂ r .nego do spółki z C lśm enceau .  
to tyjjfp n a tu ra ln ie  ja k ie ś  się zna jdz ie ,  ale 
być ^  .dla tego, że ja k iś  rząd  koniec końców  
spad ła 81‘ ^ * e Powaga F ra n c j i ,  jako  p ań s tw a ,  
i i t y c j j j n ^ y ^  d n ia ch  tak  ogrom nie ,  że ca ła  po- 
lenłe w ^ Uropa, p a t rz ą c  n a  te ra źn ie jsz e  p rzes i-  

ka pVZr^ za ty lko  ram io n am i i dość oboję tn ie
K * , . ' W brze 8 i l ,T “,‘'uy uaJ bardz iej ra d y k a ln e g o  rządu. 
g° w y b ^ m  trw a  ■iuż d r u £ J tydz ień .  W n e t  po je -  
ńa złoż C- ’ Pa r lam e n t  się odroczył,  dając czas 
działek 61110 now ego rządu  ; w  p rzesz ły  ponie-  
i znd^  z.now się z e b ra ł  —  nie z a s ta ł  r zą d u  —  
zbie r z 0  8l^ odroczył do dzisiaj.  A le g d y  dziś się 

n ie  będzie , i w ypadn ie  pa r -
Szta “ p VV,1 jeazcze raz się odroczyć. Może zre- 
^ORokni r®vy ’em u udało  się w o s ta tn ie j  chwili 
ten. i T̂lek n ak ło n ić  do objęcia s te ru .  Coś o 

n iosą  popo łudn iow e te leg ram y.

^ ulma er n sk a  P o st  donosi,  że d la  cesa rza  W il-  
dzje^ ^ y n a j ę t o  a p a r t a m e n t  w G as te in ie  na  
Sieniom Bpca. To znaczy, że w brew  donie- 
Zwyki ’ c e s a rz n iem ieck i i w tym  roku, jak 
a9strj0- «pędzi k i lk a  tygodn i n a  te ry to r ju m

Korespondencje.
p Z L i t w y  14 m aja .

Wiem- ieważ p ism em  do w as p rzed  końcem  
Spra ‘eg°  postu , cofnąć się  m uszę  w dzisie jszom 

aw? zdaniu m ojem  o k i lk a  tygodni.  
którem -H b yJ w W iln ie  podczas ty c h  dni pokuty , 
i odw "1 corocznie  Kośció ł święty naw iedza ,
Wrażeb6dza^ kościoły, n ie  m óg ł doznać innych  
Boże >•’ b uczucia zbudow ania  i r a d o śc i :  Dom y 
nieljc abo 1 P° po łu d n iu  były  przepełn ione ,  a 
Zdą ^ . ? 1 k ap łan i  ledwo m ogli p racy podołać. —  
^ r°dn c a ^a ludność  G iedym inow ego
°icem oddawn,‘l g n ęb io n a  sy s tem a ty cz n ie ,  p rzed  

n ie b ie sk im  w ylew a swój sm u tek  i tylko 
stop o łta rzy  szuka pociechy. A  tym c za sem  i 

życzliwa opieka rządu szyzm atyck ieKo ich 
e o d s tę p o w a ła :  policja w kośc io łach  czeeoś

l r T r f  ’8, V ’ ^ P an o w a ła  ta k  s ta ra n n ie  ow ych 
.k a to l ik o w -b u n to w n ik ó w 1, że W ilno  ju ż  od pe-

nego czasu  s tać  się m ogło  p rzy tu łk iem  rewo- 
cjonistow  rosy jsk ich ,  k tó rzy  n a sz e  b iedne  m ia-  

rob Zr° Jed n e m  z ogn isk  swojej podziem nej

Skąpe  wiadom ości,  k tó re  o proces ie  p rzeciw  
^Prawcom zam achu  n a  ce sa rza  A le k s a n d r a  z dn ia  
0  .. 'bKrca mieć można, zda ją  się  to p o tw ie rd z ać ;

z a ® a r 0 8 zto w an iac h  w  W iln ie  doko- 
dzo^  m ówią bardzo  wiele. F a k t to  dla n a s  b a r -  
j est sm u tn y 1 bo n ih i l izm  n igdz ie  p o ż ą d a n y m  nie 
HCZ g ° 8 Ciem, lecz z d rugiej s t rony  i n a d e r  po- 
zW r ó ^  ’ Ca^e b o w lem ostrze  p rze ś lad o w a n ia  rząd  

Clł _przeciw kato licyzm ow i,  tej po tężnej sile, 
i  z a sa d y  przeciw  rew olucji  i bro

społgg n a ie n erg iczn ie j p raw ej w ładzy i po rządku
k a to l ic t10^ 0’ a w miejscu , gdz ie  rząd  Kościół 
okiem t ta ^ s t r a s z nie gnęb i ,  w y p ływ ają  pod 
ków p r n ih i l iśc i  —  nie  z pom iędzy  katoli-  
p r a Wosł? ad0W aaych 1 p i ln ow anych ,  lecz ze sfer 
a le 8 zczPiW^ y c^  f żydow skich .  Je ż e l i  bowiem na 

r obotvC1r Ja^  13° lak  b y ł l ub b(łdzie w ciągn ię ty
.  y  r o w o l l i p . y i n  A l  f  r \  r y i o n - n  4 - r r l  I r  A  V \ t f  A  1 A _tostki u J ^Vol.ucyi nej> to m o g ą  ty lko  być  je  

Dnu Wv pad łe  l ub zb łąkane ,  k tó re  się ka to licy -  
Zz^ u  n Z l T l  ~  a z tego  w zg lędu  są  d la 
8^d Ue i T.f0? ae 9 ratae  —  lub też g łow y n ie roz-

j  n iedow arzone .
i ze spokojem  m ożem y tw ierdz ić ,  że ni-

[ hilizm w Rosji  j e s t  p ro d u k te m  czysto  rosyjskim , 
i do b ra  część  n aszego  spo łeczeńs tw a  w yrzeka  się 
wszelkiej so lida rnośc i  z tą  p a r t j ą  p rzew ro tu ,  po 
m im o że w ładze  obm yśla ją  w sze lk ie  środki do 
zgnęb ien ia  tego  sp o łe cz eń s tw a  d la teg o  jedyn ie ,  
że j e s t  kato lick ie  i polskie,  a nie szyzm atyckie .

J e d n y m  z p unk tów  m ą d re g o  p ro g ra m u  do 
s to jnego  ks. b isk u p a  H ryn iew ieck iego  była  w alka 
z n ih il izm em , lecz rz ą d  odrzucił  b ru ta ln ie  tak  
godnego  sp rzym ierzeńca ,  k tó ry b y  więcej od arm ji 
po lic jan tów  dokazał ,  i te ra z  zb ie ra  owoce swojej 
zaślep ionej polityki.

P a n  K ochanow  et con so rte t —  aż do n a j 
w yższych  sfer  a d m in is t ra c y jn y c h  —  m ogliby  się 
wiele n auczyć  z o s ta tn ic h  zajść w W iln ie ,  lecz 
czy im  zaś lep ion ie  n a  to pozwoli, to w ielka  
kw est ja .  K rą ż y  w p ra w d z ie  pogłoska, że pan  K o
chanow  d o s ta ł  wymówkę („w ygow or" )  za tak 
św ie tne  owoce rządów  sw o ic h ,  ale n ie  w iem y,
0 ile to p r a w d a ;  każdy  je d n ak  ro zsą d n y  człowiek 
przyzna,  żo w ym ów ka byłaDy aż n ad to  zasłużoną. 
Bo też rzeczyw iście  n iem ało  czasu  i s i ł  t raw ić  
m u s ia ł  p an  j e n e r a ł - g u b e r n a to r  n ad  obm yślen iem  
now ych  ciosów przec iw  Kościołowi, n ad  w yszp ie -  
g o w an iem  n iem al każdego  s łow a pow iedz ianego  
przez k s iędza  kato lick iego  itd.

Do licznych  w iadom ych  wam faktów , m a lu 
ją cy c h  ucisk  n a  L i tw ie ,  dodam  dzis ia j jeszcze 
parę .  I  t a k :  W  W iln ie  (zda je  się już  od d łuż
szego czasu)  w ład z e  szko lne  n ak a zu ją  oficjalnie 
uczn iom -ka to likom  p rzychodz ić  do szkół w święto 
u roczyste  św. K az im ierza ,  podczas g d y  n a  in n e  
św ię ta  kato lick ie  od lekcyj uw oln ić  się m ożna. 
P rzyczynę  tak iego  ro zp o rządzen ia  ła tw o  odga
d n ą ć :  z uroczystośc ią  kośc ie lną  łączą  się  n a jp ię 
kniejsze w sp o m n ie n ia  lepsze j  p rzesz łośc i .

D ale j w iem  o dw óch  m ie jscow ościach  w g u -  
b e rn j i  w ileńsk ie j,  gdzio p isa rz  g m in y  w ło śc iań 
skiej ty lko d la tego  s t r a c i ł  m ie j s c e ,  że —  będąc 
kato lik iem  —  p rzy c zy n ił  się do odnow ienia  ko 
ścioła. Z os tan ie  n a  u rzędzie  było  zapew n ione  
tym  urzędn ikom  w razie,  g d y b y  p rzesz li  n a  p r a 
wosławie, co im było poponow ane  u s tn ie  i n a  
p iśm ie. — Z grozą  p rze jm u je  ta k a  dem ora lizac ja
1 f a n a ty z m ;  te n  o s ta tn i  czasam i się s ta je  l i t e r a l 
nie śm iesznym . Z darzy ło  się w W iln ie  w  zesz łym  
m ies iącu ,  że po lic ja  b ro n i ła  t łum om  żydów  ( s p a 
ce ru jących  w dz ień  sz ab a su )  p rze ch o d z ić  przez  
t ro tu a r  o kroków  k ilka  lub  k i lkanaśc ie  od cerkwi 
oddalony  —  zapew ne  z powodu o d p raw ia jącego  
się tam  nabożeńs tw a .

W iec ie  n iezaw odn ie  z dzienników, że 18 
k w ie tn ia  zm ar ł  w  W iln ie  k s iądz  P io t r  Żylińsk i ,  
p r a ła t  W ileńsk i ,  o k ió ry m  w ychodzący  w MinsKU 
gubern j& lnym  dzienn ik  rosy jsk i  (M in s lc ij ListoJcJ 
p isze w ko resp o n d e n c j i  z W i ln a  m iędzy  in n e m i  
co n a s tę p u je :  „O godz. 7 z w ieczora  w dn iu  18 
b. m. zm ar ł  w 72 roku życia p r a ła t  P io t r  Ż y 
liński,  a d m in is t ra to r ,  w c iągu  la t  2 0  dyecezji 
wileńskie j od czasu  p o w s ta n ia  w 1863 r., k tó ry  
s ta ł  s ię  je szcze  bardziej zn a n y m  dzięki swej n ie 
szczęsnej podróży do P ap ieża ,  m ające j  n a  celu 
pokutę  za g rze ch y  popełn ione  podczas  a d m in i 
s t ro w an ia  powierzonej m u  ow czarn i.  P o  p o w ro 
cie z owej fa ta lne j  p ie lg rzym ki,  zg a s ły  p r a ła t  
pozos taw a ł  po za e ta tem , n ie  odp raw ia ł  Mszy 
św. i nie b r a ł  udz ia łu  w sp ra w a c h  Kościoła**.

W  odpow iedzi n a  ten  a r ty k u ł  zaznaczyć n a 
leży, że n ie  j e s t  p raw dą ,  że zm a r ły  p ra ła t  M szy 
św. n ie  odpraw ia ł ,  oraz —  że podróż je g o  do 
Rzym u, k tó rą  szanow ny  o rg a n  m ińsk i nazyw a 
„nieszczęsną** i „ fa ta ln ą " ,  b y ła  w łaśn ie  bardzo  
szczęś liw ą  i pocieszającą, gdyż  s ta n o w i  w życiu 
zm ar łego  w aż n ą  epokę : od pow rotu  z R zym u ks. 
Ż y l iń sk i  u s u u ą ł  się zu pe łn ie  z widowni, d a ł  w 
roku 1885 p iękny  dowód u leg łośc i  w zg lę d em  K o
ścioła św., sk łada jąc  n a  posiedzeniu  kap i tu ły ,  
zwołanej p rzez  rz ą d  po po rw a n iu  k s . b isk u p a  
H ryn iew ick iego ,  oświadczenie , że o w yborze a d 
m in is t r a to ra  n ie  może być mowy, pon iew aż  b i 
skup sam zas tępcę  n a z n a c z y ł  —  i z szed ł  z tego 
św ia ta  poddany  swej prawej w ładzy .  R. i. p.

Ze sp ra w  kośc ie lnych  m u szę  W a m  z a k o 
munikow ać, żem się je szcze  n ie  dow iedz ia ł  o 
końcu a w a n tu ry  w N iedźw iedzicy ,  o k tó re j  w 
os ta tn im  liście p isa łem . O brońcy  zagrożonego  
Kościoła byli jakoby w m ożności tra f ien ia  do 
cesarzowej,  która, ja k  mi opow iadano , —  m ia ła  
się rozpytać ,  j a k  l ic zn ą  j e s t  parafja .  Podano  
liczbę p a ra f ja n  znaczn ie  m nie jszą ,  co się j e d n a k  
wykryło, w sku tek  czego cesarzow a d la  tej s p r a 
wy była  dobrze usposobiona.  Zobaczym y, jak i 
o s ta teczn ie  rzecz w eźm ie obót. Zabory kościołów 
tym czasem  się n ie  k o ń c z ą : w zesz łym  m ies iącu  
o trzym ałem  wiadom ość,  że kościół w S z cz eb rze 
szynie (pow ia t  lube lsk i) ,  „oddany  z na jw yższego  
zezwolenia do rozporządzen ia  d u ch o w ie ń s tw a  p r a 
w osław nego" ,  będzie * wkrótce p rze b u d o w a n y  n a  
cerkiew  szyzm atycką .  Szyzm a nie p rze s ta je  w al
czyć z Kościołem p raw dziw ym , lecz w ątp liw ości 
na jm n ie jsze j  nie u lega,  że go w os ta tecznym  r e 
zu l tac ie  n ig d y  n ie  pokona, ale i te raz  już  w alka 
ta, pozo rn ie  zwycięzka, bo siła  m a te r ja ln a  po 
s t ro n ie  p raw osław ia  •—  nie  m ówiąc wcale o s t r a 
sznym  rozk ładzie  w ew n ę t rz n y m  kościoła u rzę d o 
wego, sp ro w ad za  n a  rząd  zaślepiony w fan a ty 
zmie ty lko k lęsk i i n ienaw iśc i ,  dowodem n ih i 
lizm g ra su ją c y  pow szechnie ,  dowodem jeszcze 
ja śn ie jszy m  o s ta tn ie  zajśc ia  w W iln ie .  W y p a d a 
łoby  panom  R os janom  z tej nowej nauki sko 
rzystać . . .

Doniosłem  W a m  w osta tn im  liście, że re 
k to rem  se m in a r ju m  w W iln ie  zos ta ł  m ianow any  
ks. Z w ierow icz ;  dzisiaj dodać n in ie n em ,  że sp ra 
wował on daw nie j zaszczy tn ie  u rząd  in spek to ra  
tegoż se m in a r ju m ,  a w czasach  osta tn ich  był, 
jakem W am  doniósł, dz iekanem  W ileń sk im  i p ro 
boszczem  u św. R a fa ła .  ..

J a k  donosi dziennik  N o w o ró ssijsM j T e leg ra /, 
m in i s te r  ośw ia ty  w yraz i ł  okólnikiem, iż „uczbio 
wie w y z n a n ia  rzym sko-kato lick iego , n a  życzenie 
sw ych  rodziców lub  ich  zastępców, m ogą byc 
u w a ln ia n i  od lekcyj w nas tępu jące  dni św ią te 
czne: Bożego Ciała, św. S tan is ław a ,  W szys tk ich  
Św ię tych  i św. A nny .  —  J e ś l i  doniesienie w y
m ien ionego  d z ienn ika  j e s t  zupe łn ie  zgodne z t r e 
śc ią  rozporządzen ia  m in is te r ja lnego ,  n a je n e rg i 
czniej p ro te s tu jem y  przeciw  pom inięc iu  u roczy 
stości N iepoka lanego  P o c z ę c i a ; —  której szyzm a-

tycy n ie  obchodzą, —■ oraz dn ia  iw.  K azim ierza ,  
o k tó ry m  z r e iz tą  wyżej w spom ina liśm y . N a  dz ień  
Z a d u sz n y  uczn iow ie  m us ie liby  być u w a ln ia n i  n a  
czas  n ab ożeńs tw a .

W i e d e ń  25 m aja .
(X) Mimo dw óch pos iedzeń  codzień , m im * 

zapowiedzi,  że w p ią tek  sesja  zos tan ie  z a m k n ię 
t ą  powódź wymowy n ie  usta je .  P rz y  każdym  od 
dzia le  e ta tu  m in i s te r s tw a  ro ln ic tw a  podnoszono  
rozliczne żale i d e sy d e ra ta .  D w a w szelako  ty lko 
m o m e n ta  zap isać  n a l e ż y ;  zapow iedź m in i s t r a ,  i e  
re fo rm a p r a w a  gó rn iczego  j e s t  n a  ukończeniu ,  
oraz żądan ie  p. A b raham ow icza  w zg lędem  zn ie 
s ien ia  zakazu w yw ozu koni, bodaj n ie  woj skowyeh. 
E ta t  m in i s te r s tw a  spraw ied liw ośc i  w yw oła ł  s ro 
g ie  n a p a ś c i ;  g d z ież b y  p. P rażakow i dano  spokój! 
B ę d ą  to o s ta tn ie  s trza ły .

" I z b a  panów  będz ie  ob radow ać i po Z ie lo 
nych  św ię tach ,  żeby wszystko  za ła tw ić .

Szczególny  to widok, że gdy  u g o d a  —  t . j .  
w szys tk ie  od n o śn e  u s ta w y  sa n k c jo n o w a n e  zos ta 
ły, g d y  za tem  rz ą d  tę  n a j t ru d n ie js zą  sp raw ę  za
ła tw i ł  —  o rg an a  opozycyjne ig n o ru ją  fak t,  ja k b y  
to coś zwykłego, p ro s teg o  się s tało . A przecież  
do n iedaw na  odm aw iano  tem u rząd o w i zdolnośc i  
do p rze p ro w ad z en ia  ugody  I

T y m czasem  u g o d a  je s t ,  kom prom is  z n a le 
ziony, p row izor jów  n ie  będzie , n ik t  się  n ie  czuje 
pokrzyw dzonym , p rze c iw n ie  zadow oln ien ie  p a n u 
je  po obu s t ro n a c h  L itaw y  i m ożna  s n a d n ie  t u 
szyć, że tak  samo powiedzie się rządow i k o m 
prom is co do p o d a tk u  od sp iry tu su  i cukru .  Ale 
d la  czego m ilczą  n ie p rz e je d n an i ,  oni, k tó rzy  m a 
ją  monopol „idei państwa** wobec fa k tu  w zm o
cn ien ia  posad  p a ń s tw a  ? Rzecz p ros ta .  Było  do
tą d  pow szechnem  m n ie m a n iem ,  że k ażda  ugoda 
kosztować m usi  życie je d n e g e  g a b in e tu .  T ym  r a 
zem zaś n ie ty lko , że g a b in e t  n ie  u m a r ł ,  a le  p r z e 
ciwnie ugoda  w łaśn ie  do żyw otności i t rw ałośc i  
je g o  się przyczynia . Z e  s trony  p ism  półurzędo-  
wych  odd aw a n ą  j e s t  sp raw ied l iw ość  w iększośc i 
p a r la m e n ta rn e j ,  że zna laz ła  się na  w ysokości za
da n ia  w sp raw ie  u g o d y . ’

O d n o śn ie  do p rz y p o m n ia u y c h  p rze z  p a n a  
A b ra h a m o w ic z a  za s t rze że ń  odnoszących  s ię  do 
t r a k ta tu  z R u m u n ją ,  d o s ta rcza ją  w ykazy  h a n d l o 
we n ie z m ie rn ie  w aż n eg o  a rg u m e n tu .  A us tr jack i  
ek sp o rt  zboża do N iem iec  bardzo  zm a la ł  w sk u 
tek ceł,  więc na leży  konsum eję  w k ra ju  u b ez 
pieczyć i podn ie ść  także  przez cła. N a to m ia s t  
e k sp o r t  b y d ła  z A u s t r j i  do N iem iec  ogrom nie  
w zrósł.  W  Toku 188G podn iós ł  się z 254,489 n a  
547,096 sz tuk , co p rze d s taw ia  w ar to ść  około 35 
m il jonów  m arek . W  tem  n a jw ięk sz a  l iczba  p rz y 
pada  n a  św in ie  s 210,706 n a  487,126, czyli o 
131 p r o c e n tó w ;  potem  idą  woły, krowy i byki. 
K oni w yw iez iono do 7858. N iez m ie rn ie
p rze to  w a ż n ą  j e s t  rzeezą, aby A u s tr ja  p rzed  z a 
ra z ą  od R u m u n j i  była zabezp ieczoną ,  bo inaczej 
N iem cy  p rzed  naszem by d łem  by aię za 
m knę ły .

N a  nab o ż eń s tw ie  ża łobnem  za ś. p. Zybli-  
k iew icza  by ło  dzisiaj całe Koło polskie, obaj m i
n is t ro w ie  P o lacy ,  wielu posłów  z praw icy, a le  i 
wielu z lew icy , k tó rzy  kolegowali ze z m ar ły m .

S p ra w  w aż n y ch  europe jsk ich  m a m y  n a ra z  
bez l iku  : ch o ro b a  n iem ieckiego n a s tę p c y  t ro n u  ; 
s t r e jk  belg ijsk i  n ad e r  g roźny ,  gdyż  robotn ików  
je s t  za pew ne  o wiele więcej niż wojaka w B el-  
g j i ;  k ryz is  w e F r a n c j i ;  n o t a  tu recka ,  po za k tó 
rą  coś s ię  u k ry w a  ; konw enc ja  eg ipska.  —  L u 
dziom g łow y pała ją ,  toż dobrze  n aw e t ,  że 
maj za m ie n i ł  się widocznie w  l is topad ,  m rozi i 
chłodzi.

p rzy m o c o w an e  z e w n ą trz  i w ew nątrz .  W e w n ą trz  
wszelkie m ie jsca  w salj w idzów poprzedzie lano  
w om em i p rz e s t rz e n ia m ,  tz każde j  s t ro n y  w yjśc ia  
l iczne  n a  g a l e r je ;  w sze łjde  k o n s t ru k c je  ogn io 
trw ałe ,  d rzew o, tk a n in y  im p r e g n o w a n e ; osobny 
ru ro c iąg  gazowy i g az o m e te r  d la  sa li widzów, 
osobny d la  s c e n y ;  n a j lep sze  a to li  św ia tło  e l e k 
try cz n e ,  a osobne zapasow e la m p y  naf tow e i 
świece w osłon ie  s ia tk o w e j ; w sa li  w idzów i na  
scen ie  liczne h y d r a u ty  w o d o c ią g o w e ; u rz ą d z e n ia  
na  scenie , m aszyne r ja ,  na jlep ie j h y d rau l iczn ie  
p o ru s z a n e ;  ze w szys tk ich  stron 8 eeny  wyjścia 
l iczne na  z e w n ą t rz ;  k u r ty n a  ż e la z n a ;  w całym  
te a trze  nap isy ,  wskazówki ja k  n a leż y  się z a ch o 
wać, czego i j a k  użyć w raz ie  w y p a d k u ;  w  sali 
w idzów i koło sceny  placówki s t raż y  p o ża rn e j  
w pogotowiu s wężami w o d o c ią g o w e m i; wielkie 
rezerw oary  wody n a  s t ry ch u ,  za ku lisam i,  w p o d 
ziem iach  za opa trzone  w węże, nad  sufitami, n ad  
sceną  u rzą d zen ie  dozw&lające scenę zalać d e 
szczem ; zakaz feeryj s ogn iam i w tea trac h ,  gdyż 
są one s tosow ne tylko w o tw ar ty ch  cyrKach, de 
k tó rych  z re sz tą  s to su ją  się także powyższe p rz e 
pisy. W  b u d y n k ac h  żadnych  sk ładów , kulisy, 
g a rd e ro b y  w osobnych  b u d y n k a c h ; tylko po r t je ra  
m ieszkan ie .  Cały  dz ień  i ca łą  noc in sp e k c ja  c a 
łego  b u dynku  co dwie godziny.

W  w ykonan iu  tych  p rzep isów  p o w in n a  p o 
w stać  zu pe łn ie  now a a r c h i t e k tu ra  tea trów

Z Rady państwa.
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koniec  ses j i  R a d y  p ań s tw a  sk ru p i  się n am ię tn o ść  
opozycji n a  m in is trze  P i a i a k u .  Idzie  p rzec ież  o 
e ta t  m in i s te r s tw a  spraw ied liw ośc i,  a lew ica sk ła 
d a  się  p rze w a żn ie  aus rech tsverdrehern . W ięc 
w ytoczono  znow u spraw ę ro z p o rz ą d z e n ia  języko
wego i p o m sto w a n o  przeciw  budzen iu  się sam o- 
w iedzy  d ro b n ie jszy c h  narodow ości .

M in is te r  P ra ża k  odpow iedzia ł,  że będz ie  się 
s t a r a ł  s topn iow o czynić zad o sy ć  p raw o m  i w y
m a g a n io m  w ła ś n ie  rozm aitych  narodow ości —  bo 
to przecież  j e s t  p ro g ra m  rządu , żeby  ludy  i k ra je  
by ły  za d o w o ln io n e  i ze za d o w o ln ie n ia  cze rpa ły  
p rzy w ią zan ie  do p a ń s tw a  i d y n a s t j i .  Godzi się, 
żeby p. m in i s te r  p am ię ta ł  o Sz lązku .  W ytoczono, 
że prace  kodyfikacyjne u s ta ły ,  że n ie  m a dotąd  
nowej u s taw y  karne j  i aow e; p ro ced u ry  cywil-  
nej\ M ożna  igfcofcni# ubolew ać n ad  tom, ale stu- 
sznie m in i s te r  oświadczył,  że r z ą d y  lewicy przez  
la t  18  n ic  w tym  k ie ru u k u  n ie  z rob iły ,  a  tego 
roku p ro jek tó w  g o t o w y c h  j u ż  p rzed łożyć  
do tąd  n ie  m ógł,  ażeb y  sf ina l izow an iu  ugo d y  p r z e 
ła d o w a n ie m  Izb y  p rac ą  n ie  p rze szk a d zać .  N a le 
ży się  spodziew ać, że w  roku  p rzy sz ły m  p ro jek ta  
b ęd ą  p rze d łożone .

Je szcze  dw a  m o m e n ta  n a le ż y  podn ieść .  —  
J a k  w sze lk ie  sz ab lo n y  i d o k try n y  e ry  t. z. l ib e 
ra ln e j  i ich  d z ie ła ,  tak  i in s ty tu c ja  sądów  p r z y 
s ię g ły c h  w  p rak ty c e  n ie  okazuje  się  idea łem . J u ż  
są  pos łow ie ,  k tó rzy  d o m a g a ją  się z n ie s ie n ia  ich. 
i d ą  za  da leko , a le  w ie lk a  re fo rm a  sądów  p rz y 
s ię g ły c h  je s t  ju ż  p o w s z e c h n ą  potrzebą'. —  M in i
s t e r  m ó g ł  ozn a jm ić ,  że j u ż  się  powiodło rę k o 
d z ie ln icz ą ,  za ro b k o w ą ,  p rzez  p rzeds ięb io rców  n a  
szkodę  k ra jow ego  p rz e m y s łu  w y zy sk iw a n ą  pracę  
w ięź n ió w  po d o m a ch  k a r n y c h  og ran iczyć  do w ła 
ściw ej m ia ry  i zn a cz en ia ,  do po trzeb  sa m ychże  
dom ów  k a r n y c h  i dos taw  p e w n y c h  n ie  d la  p u 
b licznośc i ,  a le  d la  p ań s tw a .

Z pow odu p oża ru  op ery  kom icznej w P a 
ryżu, a g d y  w ła ś n ie  nowe g m a ch y  tea tra lne  we 
L w o w ie  i  iv K r a k o w ie  m a ją  być s taw iane ,  na leży  
w porę  p rz y p o m n ie ć ,  ja k ie  w aru n k i  d la  te a t ró w  
u zn a n o  po p o p r z e d n ic h  w ie lk ich  p o ż a ra c h  w  W ie-  
z a 1" ?  a i -ZK d n e - Sft one n a s t ę p u j ą c e :  b u d y n e k  
z w s z y s tk ic h  s t ro n  o d o so b n io n y ;  naokoło oto- 

zony  n a  w s z y s tk ic h  p ię t r a c h  g a le r jam i o tw ar te -  
“  ’ 0  w ie lk ich  o k n a c h ; w s ie lk ie  w ejścia

rz na  do^e * n a  p ię trach  przez 
j, ody z e w n ę t r z n e  w iodące n a  galer je .  N a  ca 
ły m  b u d y n k u  g ę s te  ż e la z n e  d r a b in y  do śc ian

(Posiedzenie I z b y p o s ł ó w z d  23 maja).
N a  stole Izb y  z n a jd u je  aię m iędzy  innem i 

przed łożen ie  rządow e o zm ianie  o rdynac ji  w y
borczej do R ady  p a n s tw a  w t y m , du ch u ,  iżby 
obwód sądowy D ynów  b y ł  p rzy łączony  do ob
wodu sanockiego  a obw ód sądow y  D ubiecko  do 
okręgu  p rzem ysk iłgo .

M in is te r  ro ln ic tw a  h r .  F a lk e n h a y n  odpo 
w iada n a  in te rpe lac ję  p. dr.  P a t t a i a  i to w arz y 
szy  w sp raw ie  s to sunków  p an u ją c y c h  w kopal
n ia ch  naf ty  w B orys ław iu  i W olance .  O dpow iedź 
ta  b rzm i n as tęp u jąco  : *

N a  posiedzen iu  d n ia  29 m a rc a  r .  b p o s ło 
wie P a t t a i  i tow arzysze  b io rąc  pochop  ze s p r a 
w ozdan ia  in sp e k to ra  p rzem ysłow ego  dz iew ią tego  
obwodu in sp e k cy jn eg o  za rok 1885, omówili  w 
in te rp e la c j i  s ta n  rzeczy  w k o p a ln iac h  w osku i 
oleju z iem nego  w B o ry s ła w iu  i W olance  pod 
w zg lędem  osobis tego  n ie b ez p iec ze ń s tw a  robo tn i  
ków w te m  gó rn ic tw ie ,  dalej pod w zg lę d em  eko
nom icznych  w a ru n k ó w  by tu  tych  robo tn ików , 
m ianow icie  w yzysk iw an ia  ich  p rzez  n ie s u m ie n 
nych  sp e k u lan tó w  i t. d., i w ys tosow ali  do m nie  
i do m in is t ra  sp raw  w e w n ę t rz n y c h  za p y ta n ie :  
„Ozy w iadom y im s ta n  rzeczy  w tych  k o p a l
n ia ch  i co uczyn ić  m yślą, aby zniewolić c. k. 
w ładza górmieze do ja k  na jsp ie szn ie jsz eg o  i j a k  
na jen e rg ic zn ie jsz eg o  z a rad ze n ia  te m u  s t r a s z l i 
w em u z ł e m u ? "

M am  zaszczy t  odpow iedzieć n a  tę i n te r p e 
lację  co n as tęp u je  :

Rządow i z n a n e  j e s t  położenie robo tn ików  
w B orys ław iu  i W o l a n c e ; a na jsam p rz ó d  p ra -

a to tem  m nie j,  ile i e  d robn i p rzedsięb io rcy ,  po 
największej części pozos ta jący  na bardzo  n isk im  
stopniu in te l igenc j i ,  n a jczęśc ie j  o p ie ra ją  się za 
rządzen iom  w sposób u k ry ty ,  a polic ja  m ie jsco
wa je s t  n iedosta teczna  i n ic  w skó rać  nie może. 
Z in te resow anem i gmiDami i obszaram i dwor- 
sk iem i toczą się p e r t rak tac je  w spraw ie  s toso
wnej reform y policji m iejscowej. R ząd  j e s t  też 
s tanow czo  zdecydowany z łam ać opór p rz e d s ię 
biorców w razie potrzeby przez w ysłan ie  ko m i
sa rz a  cesa rsk iego  i na jsu row szem i środkam i re -  
p resy jn em i,  a to na  k o s z t ' t y 1*/' k tó rzyby  m usie li  
ponosić go w ed le u s ta w y ,  ab y  zaprow adzić  w tych 
kopaln iach  porządek  i bezp ieczeństw o , k tórego 
tam od daw na b rakuje .

P rz e c h o d z ę  te ra z  do om ów ienia  ekono
micznej sy tuac j i  robotn ików .

B orys ław  i W o lan k a  n a  obszarze  nieco 
większym jak  124 h ek ta ró w  za t ru d n ia ją  teraz 
około 8.000 robotn ików , k tó rzy  w około 1.300 
szybach, na leżących  do 290 w łaścic ieli ,  dobyw ają  
wosk z iem ny i n a f tę ;  w tej l iczbie robo tn ików  
je s t  około 1 . 0 0 0  kob ie t  i n iew ie lka  liczba  dzieci 
niżej la t  14, k tórych  Bię używa do w yb ie ran ia  
wosku n a  pow ierzchn i.  L iczba  robo tn ików  je s t  
je d n a k  z m ie n n a  z d n ia  n a  dzień .  O dm ien ian ie  
się ich w robocie dzieje się po najw iększej  części 
co . 1 2  godzin  p rzy  1 0  go d z in ac h  rzeczyw is tej 
roboty  dziennej,  a u tow arzys tw a francusk iego  
w ' W olance p racu je  się z odm ianą  co 8  godzin .  
Te czasy  robocze zgadza ją  się z postanow ieniam i 
u s taw y  z d n ia  21. czerwca r. 1884, lubo us taw a 
ta  nre s tosu je  się do gó rn ic tw a  naftow ego jako 
n ie rega lnego .  ZarobeK ś redn i n a  g łowę i na  
czas od o dm iany  do o dm iany  wynosi u kopacza 
( I ld u e r )  90 do 110 w akordzie n aw e t  do 125 
centów, u w łóka (S ch lc p p er)  70 do 100 ct., u 
m otacza  ( IJ h sp le r )  45 do 55 ct., n tego, k tó ry  
kręci w en ty la to r ,  40 do 50 c t . ; j e s t  to więc za 
robek. j a k  n a  ta m te jsz e  w aru n k i  n ie zb y t  mały.

Że m a te r ja ln o  po łożenie  robotn ików  mimo 
to je* t  n iepom yślne ,  p rzyczyną  tego ta  okolicz
ność, że pozos taw ia ją  oni na jw iększą  część z a 
robku za żywność, a szczególnie za gorza łkę 
w tak zw anych  „gospodach"  ( W irtJischaften) ,  
u trzym yw anych  przez sa m y ch  przedsiębiorców, 
lub przez u s ta n o w io n e  od' n ic h  osoby, często 
ich żony. D la  po lepszen ia  tego s ta n u  rzeczy  
sami robo tn icy  m ało  p o s iad a ją  zm ysłu .  T o w a 
rzystwo f rancusk ie  w W olance założyło d la  ro 
botników swych spółkę k o asu m cy jn ą ,  daw ało  im 
w miejsce pewnej części za robku  znaczki,  za 
k(óre  ro bo tn ik  w spółce spożywczej o trzym yw ał 
po zn iżonych  cenach  a r ty k u ły  żywności dobrej 

j a k o ś c i ,  a l DO polewkę i c iepłe po traw y.  M nożyły  
się j 'ednak  w ypadki,  źe robo tn icy  ■ b rali  za te 
znaczki towary, ale w tym tylko celu, żeby  j e  
w karczm ie  zam ienić  na  gorza łkę,  n a tu ra ln ie  
z w ielką s tra tą .  N akon iec  tow arzystw o  u jrza ło  
się w konieczności rozwiązać spó łkę  spożywczą.

W śród tak ich  okoliczności m ało  j e s t  w id o 
ków, iżby robo tn icy  w yem ancypow ali  się z pod 
„gospód" naw e t  w tedy, g d yby  się im dało  s p o 
sobność  po tem u; obecn ie  zaś, n ie m ogąc  z a o p a 
tryw ać  się sk ą d inąd ,  są  bezw arunkow o  n a  „ g o 
spody" skazani.

w da  tÓ, że gó rn ic tw o  ta m te jsze  j e s t  po łączone Z ap row adzen ie  p ow szechnego  re g u la m in u
z w ielk iem i d la  robo tn ików  n iebezp ieczeństw am i,  s łużbow ego dla B orysław ia  i okolicy, za pom ocą 
G órn ic tw o w B o ry s ła w iu  j e s t  z n a tu ry  t ru d n e  ;
walczy a n iepospo lic ie  w ielk iem  c iśn ien iem  gór 
w sku tek  gęs to  p ły n n e g o ,  pęczn ie jącego  s ta n u  
wosku z iem nego, tudz ież  z g a z a m i ; w y m ag a  
p rze to  rozum nego k ie row nic tw a,  połączonego  z 
w iedza techn iczną ,  i s iły  kap i ta łow ej —  w a r u n 
ków, i  k tó rem i zazwyczaj tylko u w iększych 
p rze d s ięb io rs tw  spo tkać  się można. D la  ek s 
ploa tac ji  zaś bogatego  sk a rb u  p rzy ro d y  w Bo- 
sław iu i W olance ,  po tw orzy ły  się p rzew ażn ie  
m a łe  p rzeds ięb io rs tw a ,  k tó re  n ie d o m ag a ły  za ró 
wno co do siły kapita łowej,  j a k  co do in te l ig e n 
cji i w iedzy techn iczne j ,  a k tó re  m ia ły  n oku 
g łów nie  tylko j a k  na jszybsze  w ydobycie  j a k  n a j 
w iększego zysku. T ak  to w szed ł  w  p rak tykę  
sy s tem  rabuukow y, k tó ry  -  że pom inę  w ielką 
szkodę ekonom iczną —  po łączony  też j e s t  z 
wielk iem i n ieb ez p iec ze ń s tw am i d la  z a t ru d n io 
n y ch  robo tn ików . W  zam iarze  za rad ze n ia  tem u  
z łem u, R ząd  czasu swego w niós ł  do R ady  p a ń 
stw a i S e jm u  ga l ie jsk iego  odpow iedn ie  projekty, 
k tó re  też doprowadziły  do w y d a n ia  u s taw y  pań-  
stw ow ej z d n ia  11 m aja  r. 1884 i galicyjskiej 
u s taw y  krajow ej z d n ia  27 g ru d n ia  r. 1884.

Szczegó ln ie  ta  u s ta w a  k ra jow a zaw iera  do 
k ła d n e  p rzep isy  e bezp ieczeńs tw ie  ru c h u  w p rz e d 
s ięb io rs tw ach  i z a t ru d n io n y c h  robo tn ików . W ła 
dzom  gó rn iczym  poleca się aakazać w praw ian ia  
g ó rn ic tw a  w  ru ch ,  jeże li  o b sz ar  w ed le  form y i 
wielkości n ie  pozw ala  urządzić  rac jo n a ln e g o  r u 
chu p rzeds ięb io rs tw a .  R u c h  dziać się może 
ty lko w edle  pew nego  p la n u ,  k tó ry  p rze d s taw ić  
należy  w ładzy  górniczej do zb a d a n ia  ze s ta n o 
w iska gó rn iczo-po licy jnego .  W ła d z a  g ó rn icza  m a 
praw o zakazać  ruchu ,  p row adzonego  n iezgodn ie  
z ap robow anym  p lą se m .  K ie row n ic tw o ,  nadzór  
i odpow iedzia lność ,  m ogą n a leżeć  ty lko  do osób, 
k tó re  za zda tne  do tego  u z n a n o .  N ak o n ie c  u p o 
w ażn ia  u s ta w a  w ładzę  g ó rn icz ą  do w ydaw an ia  
pow szechnych  rozpo rządzeń  gó rn icz o -p o l iey jn y ch ,  
a rozporządzenie  tak ie  w yszło  też  d n ia  13 m a rc a  
1886, zaw iera jące  d o k ła d n e  p rz e p is y  ku  och ron ie  
robo tn ików . •

U s ta w y  te  je d n a k  i w raz  z n i e m i  rzeczone 
rozp o rzą d zen ie  g o rn iczo -po l icy jne  m o g ły  wejść 
w życie dopiero  d n ia  15 k w ie tn ia  r. 1886, a 
więc nieco d aw n ie j  niż p rz e d  ro k iem ,  gdyż 
w przód  t r z e b a  było  je szc ze  z re o rg a n iz o w a ć  w ła 
dze górn icze  w  Galicji , u tw orzyć  d w a  nowe u- 
rzęd y  r e w i r o w e ; i od tego dop ie ro  d n ia  rozpo
częła się  in g e re n c ja  w ładzy  g ó rn icz e j ,  a  w zg lę 
d n ie  u rzędu  rew irow ego, u tw o rzo n e g o  w B o ry 
s ław iu ,  n a  k o p a ln ie  w B o ry s ła w iu  i W o lan c e .

W ty m  s tosunkow o k ró tk im  czas ie ,  który 
nad to  je szc ze  og ran iczo n y  b y ł  p rzy zw o .onym  
u s ta w ą  k ra jo w ą  pó łrocznym  te rm in e m  k  ° 
szeu ia  sie z p rzeds ięb io rs tw am i,  b ęd ą ee m i w ru 
c h u u s ta n o  wi e n i a p lanów  ruchu  i  w y m ie n ien ia  
k ierow ników , m im o różnych  z a rz ą d z e n  w my 1 

ustaw y ze s trony u rzędu  rew irow ego ,  n ie  mogło 
jeszcze n as tać  zn a cz n e  p o lepszen ie  stamu rzeczy ,

którego u reg u lu je  się  s to sunk i  s łużbow e p e rso -  
nalu  nadzorczego  i robo tn iczego ,  nas tąp i  n ie b a 
w em  po usun ięc iu  n iek tó ry ch  jeszcze  różn ic  w za 
pa t ryw an iach .

N a  p row adzen ie  sp isów  zarobkowych i od
m ian  robo tn ików  w robocie w każdem  p rze d s ię 
b io rs tw ie  śc iś le  się  zważa. Zain ic jow ano także  
p e r t r a k ta c je  w celu za ło ż en ia  w spó lne j  kasy  b r a c 
kiej na B orys ław  i okolicę, a le nap o ty k a ją  one 
n a  trudnośc i ,  gdyż  w ięksi p roducenc i n ie  chcą 
s łyszeć  o w spólnośc i z p o m n ie js z y m " , p rz e d s ię 
b io rcam i,  a z d rug ie j  s t ro n y  u tw orzen ie  je d n e j  
wielkiej k a s j  b rack ie j  j e s t  k o n ie cz n e  ze w zg lędu  
na wię szą  w m ia rę  liczby  ucz es tn ik ó w  r ę 
kojm ię  żyw otności ,  jako  też  d la  tego, że wiellja 
część robotn ików  w yn a jm u je  się ty lko  na  czas 
od o dm iany  do odm iany ,  a więc b a rd z o  często 
p rzechodz i  z j e d n e g o  p rz e d s ię b io rs tw a  do d r u 
giego.

Z tego, co się tu  powiedzia ło, w ysoka I z b a  
n a b r a ła  pew nie  p rze k o n an ia ,  że rząd  troszczy  
się o po lepszen ie  doli robo tn ików  w B orysław iu  
i o k o l i c y ; a i nad a l  troszczyć  się n ie  p r z e s ta 
nie . W obec zako rzen ionych  a to li  przez  dziesią tk i 
la t  zw yczajów , m ożna  spodz iew ać  się u p r a 
gn io n e g o  sku tku  ty lko  po dobrze  rozw ażonem , 
en e rg icz n em  w p ra w d z ie ,  ale bez w zg lędu  n a  
za t ru d n ie n ie  tak  wielkiej l iczby  ro b o tn ik ó w  
n ie z b y t  p rzy n a g lo n em  postępow aniu . (B raw o, 
braw o).

b a s t ę p n i e  p rze ch o d z i  I z b a  do p o rzą d k u  
dz iennego .

P rz y  sp e c ja ln e j  debacie  nad  b u d ż e t e m ,m ia 
now icie  p rzy  ty tu le  „ C e n t ra ln y  za rząd  m in is te -  
r ju m  rolnictwa** przem aw  ia p. K rzepek ,  aby  w y
raz ić  zdanie  gosp o d a rz y  n iem iecko  - czesk ich  o 
dz ia ła ln o śc i  m in i s te r ju m  ro ln ic tw a .  M in is te r ju m  
to za m a łą  rozw inę ło  e n e rg ję  wobec ciężkiej s y 
tu a c j i  ro ln ic tw a .  Cudów  ż a d en  m in i s te r  n ie  mo
że dokazać ,  a le by łoby  rz e c z ą  p o ż ą d a n ą  w idzieć  
n a  tem  s ta n o w isk u  zaw odow ca, do k tó re g o  w szy 
stk ie  p a r t je  żyw iłyby  zaufan ie .  —  P o w o łan y  ze 
w zg lędów  p a r ty jn y c h  i z tych  sa m y ch  względów  
p o p ie ra n y ,  dzis ie jszy  m in is te r  ro ln ic tw a  z a in a u 
g u ro w a ł  up ad e k  tego  s tanu .  Ze sm u tk iem  p a t rz ą  
n a  to n iem ieccy  g o sp o d a rz e /*  szczerze  do swej 
o jczyzny  przyw iązan i .  M in is te r  n ie  zezwolił na 
za łożenie  n iem ieck iego  związku gospodarsk iego , 
wrzekom o d la  u t rzy m an ia  jedności  krajow ej ra  y 
k u l tu rn e j  w Czechach . Takie postępow an ie  - ze 
s t r o n y  r z ą d u  i w iększości je s t  n iebezp ieczną  
i g r a s z k ą  i może p o d r a ż n i ć  naw e t  n a jk o n se rw a ty -

w m ejsze  ^ ŵ czJ mówca __ w y trw a m y  do o-
s t a t n i e j  chwiU i je ś l i  tego h o n o r  nasz  narodow y 
będzie w ym aga ł,  to potrafimy także  z tej I zb y
u s t ą p i ć .  , . . .

P. L ie n b a c h e r  p rzyzna je  m in is trow i r o l 
n ic tw a  dobre  chęci i św iadom ość sw ych  obo
wiązków i p rzypom ina ,  co zdz ia łano  w o s ta tn ich  
la ta c h  n a  po lu  ro ln ic tw a .  M ówca r a d b y  tylko,



2 PEZEGLĄD z dnia 29 maja 1887.

aby  m in i s t e r  więcej okazał energ ji .  O m aw ia  p rzy  
te j *posobnośc i sp ra w ę  u lg  na leż y to śc io w y e h  
p rz y  d ługach  h ip o te cz n y eh ,  u rgu je  o u s ta w ę  p r z e 
ciwko fa łsz o w an iu  a r tyku łów  k o n su m c y jn y c h ,  o 
zabezp ieczen iu  opustów  p rzy  szkodach  e le m e n 
ta rn y c h ,  o och ron ie  k u l tu r  i tak  kończy swe 
p r z e m ó w ie n ie :

R z ą d  w ezw a ł  n a s  do cierp liw ośc i i do 
w y trw a n ia ,  a p. m in is te r  finansów ozna jm ił ,  iż 
p ro g ra m e m  rządu  j e s t  k o n se rw a ty z m  w n a j -  
czystszam  tego s łow a znaczeniu .  N a  to zgoda, 
ale ja k  się dzie je  w rze czy w is to śc i?  N a  p o d s ta 
wie dośw iadczeń  z la t  o s ta tn ic h  p rzy sz l iśm y  do 
p rze k o n an ia ,  że n ie  dop row adz im y  daleko naszą  
narodow ościow ą p raw no  n a ro d o w ą  te o r ją  i to 
w  e p ra w a ch  p rak tycznych ,  k tó re  n a jb a rd z ie j  
obchodzą  ca łą  ludność  A us tr j i .

M amy te d y  w szelką  s łu szn esć ,  je ś l i  s ię  d o 
m ag am y  k o n k re tn ie jsz eg o  p rogram u. Bogu t r z e b a  
oddać co j e s t  boskiego, kościołowi co j e s t  ko
śc ie lnego , a  narodowi, co do n arodu  n a le ż y .  Co 
do p ie rw szego  te  u zyska l iśm y  ty lko w ypoczynek  
n iedz ie lny ,  a co się tyczy  k o n ieczne j  d la  kośc io ła  
sw obody, je ś l i  akc ja  je g o  m a  być  p o ży teczną ,  
to w A u z tr j i  pozosta je  jeszeze w ie le  pod tym 
w zg lę d em  do ty c z e n ia .  O dda jm y  w reszc ie  ludowi 
co do n iego  należy . T u  n a le ż y  żądać  prze- 
dew sz y s tk ie m  r ó w n o u p r a w n ie n ia  k lasow ego i 
ob rony  p rzec iw  k o r ru p c j i ,  o k tó re j  w szyscy  wie
dzą, t e  rozw ija  się sw o b o d n ie  n a  w ielką skalę. 
J e ś l ib y  r z ą d  p ro w a d z i ł  k o n s e rw a ty w n ą  politykę, 
ty m  trzem  p o s tu la to m  czyn iącą  zadość, to ła tw o  
zn a jdz ie  po swej s t ro n ie  większość, za raze m  zaś 
w zro śn ie  zadow oln ien ie  ludności,  je j  dobrobyt,  
i s i ł a  podatkow a,  a wraz z n iem i d o b roby t  
p a ń s tw a .  (Braw o, braw o 1)

P . S te inw endar  w ystępu je  przec iw ko  m a n ji  
m yś l iw sk ie j  tych  osób, k tó re  n ie  w iedząc  sam e, 
co m ają  począć z p ien iądzm i,  przez w y d z ie rża 
w ian ie  o lb rzym ich  p r z e s t r z e n i  ziemi, r u jn u ją  
s ta n  ro ln iczy  i s ta ją  się  pow odem  z m n ie jsze n ia  
chow u bydła .

P o n o s i  n a  tern n ieob licza lne  szkody  p a ń 
stwo, w ieśn iacy  zaś ubożeją ,  a wiele okolic p r z y 
p raw iono  w pros t  o n ędzę  przez  zam knięc ie  do
lin  i w tg ó rz y ,  gdyż  tu ryśc i ,  k tórzy  j e  c h ę tn ie  
odw iedzali ,  te raz  się  tam  n ie  pokazują .

R ozgoryczen ie  m iędzy  lu d e m  p ro s ty m  p rzy
b ie ra  co r az  w iększe z tego pow odu rozm iary ,  a 
do czegóż n ie  j e s t  zd o ln a  rozp a cz  ? D la  tego 
sp e łn ia jąc  mój o b o w ią z e k , p odn ios łem  głos 
p rze s tro g i .  (O klask i  z lewicy).

M in i s te r  ro ln ic tw a  h r .  F a lk e n h a y n  : W y 
soka I z b a  n ie  będzie  zapew ne  ż ą d a ł a ,  abym  od- 
■owiadał n a  rokrocznie  podczas deb a ty  n a d  

b u d ż e te m  ro ln ic tw a  ponaw ia jące  się  osob is te  a- 
taki,  k tó re  w yszły  od p a n a  p o s ła  z w iejskie j 
g r u p y  K arlsbadzk ie j .  N ie  pod o b n a  p rzec ież  abym  
się w d aw a ł  w spó r  z szanow nym  pos łem  o to, 
czy rzeczyw iśc ie  pos iadam  owe zdolności i d o 
brą  wolę, k tó ry c h  on mi odm aw ia.

Co do tego, m ó g łb y m  za ape low ać  do wys. 
Izby ,  a m am  n adz ie ję ,  że je j  w iększość, t. j.  
n ie  tylko cz łonkow ie  p a r la m e n ta r n e j  w iększości,  
lecz także  cz łonkow ie m nie jszości ,  p o św ia d cz ą  
n ie s łu sz n o ść  sk a rg  p rzeciw ko m n ie  po d n ie s io 
ny ch .  (B raw e  1 z p raw icy).

Oo s ię  tyczy  g łów nego  z a rz u tu  p rzec iw  m n ie  
sk ie ro w a n eg o  p rzez  p. pos ła ,  a m ianow ic ie  z a 
r z u tu  bezcz y n n o śc i ,  m óg łbym  po p ros tu  w sk a 
zać n a  ca ły  sz e re g  ustaw , w nies ionych  nie tylko 
w tej wys. Izb ie ,  lecz t a k i e  w se jm ach  i p r z e 
w aż n ie  sa n k c jo n o w a n y c h  u s taw , k tó re  co p r a 
w d a  nie z n a jd u ją  s ię  j u i  w wys. Izb ie  i d la t e 
go n ie  m o g ą  złożyć św ia d ec tw a  o dzia ła lnośc i 
m in i s t r a  ro ln ic tw a .

Z arów no  p ie rw sz y  ja k  d rug i  ż dz is ie jszych  
pp. m ówców, podn ioś l i ,  że by łoby  pożądanem , 
aby  m in i s te r  ro ln ic tw a  r o z w in ą ł  w iększą  e n e r -  
g ją  n ie  ty lko we w łasn y m  rejonie, lecz ta k ie  
w  rad z ie  m in is tró w ,  a to J l a  tego ,  aby  p o su n ą ć  
n ap rz ó d  sp raw y ,  k tó re  wedle z a p a t ry w a n ia  owych 
panów , po su n ię c ia  po trze b u ją .  A leż  moi p a n o 
wie, j a k  m a się  rozw inąć en e rg ję  w rad z ie  m i 
n is t ró w  ce lem  spieszniejszwgo p rze jśc ia  p ro je 
któw  u s taw o d aw czy ch  w p rze d ło że n ia ,  an i ie l i  
to się d z ie je ?  ch y b a  w dwojaki s p o s ó b :  raz  
przez  to, iżby p rze d ło że n ia  ty lko  tu  się p o ja 
w iały ,  co w ed le  m n ie  w cale n ie  by łoby  korzy- 
i t n e m ,  gdyż  to pew ne ,  iż g łó w n ą  p rzeszkodą  
ro zw in ię c ia  wielkiej en e rg j i  w radz is  m in is trów  
j e s t  n ie za w o d n ie  ta  p rocedu ra ,  dzięk i k tórej 
w n ie s io n e  p rz e d ło ż e n ia  b łą k a ją  się  p rzez  cz te ry  
la ta  n ie z a ła tw io n e  p rzez  I z b ę ; o w ó i  je ś l i  po tem  
po w s ta ją ,  żą d a ją  w n ies ien ia  podobnych  p rzed ło -  
żeń ,  to n ie ty lko  m in i s t e r  osobnego re so r tu ,  lecz 
ta k że  ca łe  m in i s te r ju m  m usi  w przód  dobrze  się 
zastanow ić,  czy ta k a  e n e rg ja  p rzy d a  się na co, 
je ż e l i  I z b a  n ie  okaże n iezw łocznem  p rzy z w o le 
n ie m  n a  pro jek t ,  że is to tn ie  czas  ju ż  w ydać  u- 
s ta w ę .  D ru g im  sposobem  po d n ie ce n ia  ene rg j i  b y ł 
by  te n ,  iżby  przy  UBtawach, k tó re  do tyczą  n ie 
ty lko je d n eg o  re so r tu ,  p rzy  u s ta w a c h  ogólnych  
oddz ia ły w a jąc y ch  j e d n a k  n a  ro ln ic tw o ,  używ ać 
ile m ożnośc i  j a k  n a jk ró tszy c h  dróg ,  i j a k  z a u 
w aży ł  d ru g i  z dz is ie jszych  pp . mówców, zn ieść  
różn icy  pom iędzy  p rze m y s łe m  a ro ln ic tw em . Co 
do tego, p roszę je d n o  mieć n a  w zględzie .  J e ś l i  
coś  śc iś le  ok reś lonego  n a leż y  zas tępow ać ze s t a 
now iska  r e so r tu  w u rzędz ie  i w radz ie  m in i 
strów , to m o ż n a  ze sw ego z a d a n ia  w yw iązać się 
ty lko do pew nego  s to p n ia ,  m ianow ic ie  do s to 
p n ia  za k reś lo n e g o  zasadą ,  iż coś, co j e s t  ogólne, 
m u s i  s tać  wyżej n a d  tem, co p o ruszono  ze s t a 
now iska  pew nago  re so r tu .

J e ś l i  panom  zdaje się, że g ospoda rs tw o  
ro lne  m u s i  w obec c iężk ich  p rze s i le ń  ro z c ią g a ją 
cych  się n ie ty lko  nad tem  p a ń s tw e m , lecz w ogó
le n a d  c a łą  E u ro p ą ,  n a d  ca łym  św ia tem , —  po 
nos ić  ta k  w ielkie ofiary, iż wolelibyście panow ie  
odw róc ić  je  w in n ą  s t ro n ę  i p rzyna jm n ie j  w z n a 
czne j  części p rz e n ie ść  raczej n a  h a n d e l  lub  p r z e 
m ysł ,  to m u szę  powiedzieć, że jakkolw iek  w y ro 
s łe m  w t r a d y c ja c h  wielkiej posiadłości,  z d rug ie j  
j e d n a k  s t r o n y  p rze ję ty  j e s te m  również  tą  t r a d y 
c ją  że w ie lk a  pos iad łość ,  dotkliwie odczuwa 
w raw dzi*  p rz e s i le n ie ,  a le os ta teczn ie  pozostaje  
pos iad ło śc ią ,  p o d czas  g d y  w h a n d lu  i p rzem yśle  
sk u tk iem  p r z e s i le n ia  g in ie  także  cacy kapita ł ,  
k tó ry  w n ie  w łożono . P roszę  te d y  m ieć to na  
u w ad z e  przy ż ą d a n iu ,  aby ro ln ic tw a  s trzeżono  
z ca łą  e n e rg ją  p rzeciw ko hand low i i p rzem ysłow i.

Z re s z tą  p ro szę  pozwolić mi, abym  z a u w a 
żył, że now a ta ry fa  cłowa, uch w a lo n a  n ie d aw n o  
p rze z  wys. Izbę ,  w p ro w a d z i ła  w w ie lu  a r ty k u 
łach  b a rd z o  z n a c z n e  podw yższen ie  ce ł  im p o r to 
w ych  i —  czego z pew n o śc ią  gorąco  p ra g n ę ,  —■ 
otoczy sku tk iem  tego  ro ln ic tw o  większą, n i i  do- 
tą d  opieką. C hcę ta k że  w skazać n a  to, że e k s 
p o r t  w z ra s ta  w d z iedz in ie  p raw ie  w szy s tk ich  a r 
tyku łów  ro ln iczych , a w tym  sa m y m  s to su n k u  
zm n ie jsz a  się powoli a le  s ta le  im p o r t  a r tyku łów , 
k tó re  d o tą d  cieszyły się w ielk im  u nas  odbytem . 
P rz y to c z ę  ja k o  p rzy k ła d  p rze d o w sz y s tk iem  ku-  
ku ru d zę ,  a także  żyto, co do k tó ry ch  dowóz b ra ł  
od d a w n a  górę  n a d  wywozem, a p rzec ież  te ra z  
s ta le  się obn iża .  N ie  są  też pod  ty m  w zględem  
s to s u n k i  ta k  złe, j a k  się  ogó ln ie  sądzi i m uszę

to powiedzieć, że ci panow ie  posłowie, którzy, 
p rze m aw ia ją  we w łasn y m  in te re s ie ,  sp raw ę  z a 
nad to  dekoru ją ,  a racze j  w zan ad to  cz a rn y ch  m a 
lu ją  j ą  ko lorach .

P rz ec h o d ząc  n a s tę p n ie  do uw ag  p. L ie n b a -  
chera ,  o św iadcza  m in is te r ,  że co do zakazu  w y 
wozu koni, poczyn iło  ju ż  m in is te r ju m  ro ln ic tw a  
stosowne k rok i  w m in is te r ju m  wojny, p r z e m a 
w ia jąc  g o rąc o  za tem, aby, gdy  okoliczności p o 
zwolą, ów zakaz zniesiono, lub  choc iażby  tylko 
z łagodzono ,  je ś l i  już  nie d la całej m o n a rc h j i ,  to 
p rz y n a jm n ie j  dla tych  okolic, k tó re  ja k  np. S a lz 
b u r g  n a jb a rd z ie j  tego po trzebu ją .

A  te raz  —  mówi m in i s t e r  dalej —  p r z e 
chodzę  do wywodów szan .  pos ła  z Vill'ach. Oczy
wiśc ie  n ie  mogę odpow iedzieć  n a  w szys tk ie  
szczegóły  nag rom adzone  w m owie czcigodnego  
p o s ła  w formie całego sze regu  d a t  rozm aitych .  
Chcę tylko n ie k tó re  p u n k ta  p ed n ieść .  Co do 
•zkód  sku tk iem  polowań, to ja k  szan .  pose ł sam  
p rz y z n a ł  —  je s t  w tem  wiele przesady . P rz y 
z n a ł  dalej p. poseł,  że dzięki pew nej k o resp o n 
dencji  n a b ra ł  p rze k o n an ia ,  iż każda  rzecz ma 
dwie s t rony  i że na leż y  w y s łu c h ać  ludzie  s trony  
przeciw nej.  O w ói sądzę, że da  się  to zas toso 
wać n ie ty lko  odnośn ie  do łowów ks. Coburg-  
skiego, lecz także w in n y c h  w ypadkach .

Z kolei do tyka  m in i s te r  za rzu tów  p o d n ie 
sionych p rzez  p. S te in w e n d era .  P ro sz ę  m i w ie
rzyć —  m ów i —  i e  wiele z n w ag  szan .  pos ła  
z u p e łn ie  z g a d za  się z m o jem  za p a try w an iem  ; 
ró żn im y  się tylko co do sposobu zapob ieżen ia  
w adliwościem . M nie  te sposoby nie w ydają  się 
tak  p ros te ,  j a k  szan .  posłowi, k tó ry  m ów ił  tu 
je d y n ie ,  aby  k ry tykow ać ,  podczas gdy  j u i  s to 
so w n e  środki sam  m uszę  za rząd z ać .  (W esołość  
z p raw icy ) .  Tu  w y p ad a  mi pow rócić  znow u do 
tego, co pow iedz ia łem  ju ż  w  kom is ji ,  w ypada  
mi p sw tó rzy ć  p rze k o n an ie ,  iż w szys tko  to stoi 
w zw iązku z a g r a rn e m  u s ta w o d aw s tw em  i że 
tak iem i ś rodkam i,  jak np.  p ro p o n o w a n y  zakaz 
za k a p n a  g ru n tó w  n a  cele m yś l iw sk ie  n ie p o d o b n a  
zapobiedz z łem u, bo nic ła tw ie jszego  ja k  podo
bny  zakaz obejść.

Sądzę, że w yczerpa łem  ju ż  w szystko, co n a 
leża ło  m i rzec  w odpow iedzi n a ’ dzis ie jsze  m o
wy, m uszę  je d n a k  i to p o ruszyć ,  co częścią  w 
g e n e r  lne j ,  częścią zaś  w sp ec ja ln e j  debacie przy 
obradach  n ad  innym i r e so r ta m i  do m n ie  sk ie 
rowano.

P rz e d e w sz y s tk ie m  co do życzeń  w y ra ż o 
nych  w d z ie n n ik u  p row adzen ia  s ta ty s ty k i  a g r a r 
ne j ,  m uszę  zauw ażyć,  iż ta  rzecz, n a w e t  przy 
b a rd z o  pow ie rz ch o w n em  je j t r a k to w a n iu  kosz to 
w ałaby  z g ó rą  ćwierć m iljona.

Oo »ię zaś  tyczy m owy p. H a u m e r a  o zbyt 
n isk im  dochodzie z p a ń s tw o w y c h  dom en, o św ia d 
czam  co n a s tę p u je :

P o ró w n a n ie  naszy c h  lasów i  p rusk iem i,  w ir-  
ta m b erg sk ie m i,  b a d e ń sk ie m i i f rancuzk iem i n ieb ar-  
d*o je s t  t ra fn e  i zadziw ia m n ie  tem  bardz ie j,  że 
szan. poseł,  k tó ry  je  uczynił,  zna  doskonale  po
łożenie  n aszych  d rzew ostanów . W  go sp o d a rc e  n a j 
lepiej d e c y d u ją  dw a c z y n n ik i : ceny  d rze w a  i ł a 
twość zbytu .  W  P ru s ie c h  p rze c ię tn a  ce n a  p n ia  
w ynosi zł. 3, w W i r te m b e rg j i  4.79, w Sakson ji  
4.72, w B a d e n  5.43 i t. d. podczas  gdy  u nas  
za ledw ie zł. 1.30. A  n ie  dość n a  tem  zapy tać  
je szcze na leży ,  i le  też wolno d rze w a  w y d rz eć  l a 
sowi i obrócić  na  s p r s a d a ż ?  W  p ań s tw ow ych  
kole jach  au s t r jac k ich  w yznaczono  do tego celu 
n a  je d e n  h e k ta r  2.3 m e try ,  w P ru s ie c h  3.4, 
w W ir te m b e rg j i  5.9, w S akson ji  6 , w B aden ie  
4.7 i t. d. P ro sz ę  tedy  wziąć n a  u w agę  t e  dwa 
w spó łczynn ik i ,  a  m ianow icie ,  i e  u nas  o w iele  
m nie j  wolno d rze w a  w ycinać  i że się je  sp rz e 
daje  po ce n ac h  zna cz n ie  n iższych ,  n iż  w in n y c h  
p a ń s tw a s h ,  a n ie t ru d n o  będzie u sp raw ied liw ić  
zby t  n iski dochód  z tego ob jek tu .  N ies łu szn ie  
także ob liczy ł szan .  pose ł dochód od p n ia  n a  6 8  

ct., ten  dochód  bow iem  p o d n ió s ł  s ię  w r. 1880 
n a  zł. 1.30, a od tego roku  do r, 1887 n a  
zł. 1.78.

Z kolei d o tk n ą ć  m uszę  u w a g  p. E s n e r a  o 
w rzekom ym  u p a d k u  konsum cji  m ięsa ,  ehleba,  
p iw a i w ina  w W ied n iu .  K o n su m c ja  ta  n ie ty lko 
się n ie  zm n ie jszy ła ,  lecz ow szem  od r. 1879 
znaczn ie  uros ła .

Szan. p o se ł  rozpoczął  od da t  p r z e d s ta w ia 
jących  konaum eję  mięsa, ale konsum cję  m ięsa  
tylko wołowego, zapom niaw szy  widocznie, że 
w W ie d n iu  ja d a  się t a k i s  m ięsa  inne .  W edle  
niego w ynosi ta  k o n su m c ja  52.6 k lg r .  roczn ie  
n a  g łowę. O w ói,  je ś l ib y śm y  mówili tylko o m ię 
sie wołow em , to p rzy toczona  eyfra b y łaby  n a jz u 
pełniej zg o d n a  z rzeczyw is tością .

Od r. 1879 do 1885 sp a d ła  konsum cja  m ię 
sa wołowego z 56.4 n a  52.6 klgr.  rocznie na  
głowę. J e ż e l i  je d n a k  weźmie się n a  uwagę k o n 
sum cję  w szys tk ich  mięs, k tó re  byw ają  w W ie 
dniu  ja d a n e ,  a więc w ieprzow iny , c ielęciny, b a 
ra n in y  i t. d., to w ynos i ła  *na w r. 1879 nie 56 
k lgr .  lecz 94.37.

D odaw szy  do tego jeszcze  2.49 k ilogr .  r e 
p rez en tu ją cy c h  k o n su m c ją  d rob iu  i dziczyzny, 
o trzy m am y  sum ę 96.86 k ilg r .  ja k o  tę, k tó ra  daje 
n a m  ob raz  p rze c ię tn e j  konsum cji m ia s ta  w W ie 
d n iu  w r. 1879. Do roku 1881 k o n su m c ja  ta  
sp a d ła ,  lecz  ba rdzo  n ieznaczn ie ,  bo z 96.86 
obn iży ła  się do 96.47 klgr . ,  a więc różn ica  w y
no s i ła  za ledw ie k ilka  s e tn y ch .  N a to m ia s t  od tego 
czasu  aż do roku 1885, podn ios ła  się ona  aż do 
wysokości 99.21 klgr . ,  co w cale nie dowodzi nę 
dzy. M ógłbym  panom  przy toczyć  szczegółowe 
w tym  k ie ru n k u  da ty ,  ja k  n. p. tę, że konsum cja  
ja rząbków , kaczek i ku ro p a tw , k tó re  pono nie 
na leżą  do na jpoś ledn ie jszych  a r tyku łów  żywności 
podn ios ła  się od r. 1881 do te raz  o 400.000 
sz tuk  rocznie, zaś k o n su m c ja  k u rc z ą t  i gołębi 
o 7 8 0 — 800 tysięcy sz tuk .  T y le  o m ięsie .  Z p rzy 
toczonych d a t  wynika, że w r. 1883 p rz e c ię tn a  
konsum cja  tego  a r ty k u łu  w ynosiła  n ie  52.6 lecz 
99.21 klgr.  n a  głowę.

S zan o w n y  pose ł  m n ie m a  dalej,  że we 
W iedn iu  p o w in n ab y  być w iększa k o n su m c ja  
chleba. an iże li  p rzec ię tn ie  biorąc, w całej A us tr j i .  
Ale je ś li  W ied eń czy k  spożyw ający  p rze c ię tn ie  
52 k ilogram ów  m ięsa  na  rek, więcej powin ienby  
też zjadać ch leba ,  to n a  odw ró t  p rzypuśc ićby  
należało, że in n i  pow inn i  więcej jeść  mięsa . 
T ak  bowiem  każe w nioskow ać log ika .  Owóż 
chcia łbym  zapytać  szanow nego  posła, czy m u  
wiadomo, ja k  się w naszej m o n a rc h j i  p r z e d s ta 
wia ogolna p rze c ię tn a  kom sum cja  mięsa. W edle  
da t ,  k tóre m am  pod ręką, wynosi ona 13.90 k lgr .  
n a  g łowę. P rzy jm u jąc  tedy  tych —  k rąg ło  po
w iem  —  14 klgr .  m ięsa  i 183 k l g r / e h l e b a ,  
k tó re  szanow ny  pose ł wymieni! na  podstaw ie  
E n g la ,  ja k o  ko n su m cję  p rze c ię tn ą ,  ośm ielę  się 
zapy tać ,  czy k o n su m c ja  99 k lg r .  ch leba ,  razem  
da je  su m ę  2 0 0  k lg r .  —  podczas gdy pop rzedn ie  
cyfry  z e su m o w a n e  w y noszą  tylko 197 klgr.  —  
je s t  zw ia s tu n e m  upo ś le d ze n ia  k o n s u m c j i?  Co do 
m nie ,  to w yznam , że j e s t  mi rzeczą  w pros t  nie 
z rozum ia łą ,  j a k  m ożna  m ów ić o tem, a choćby  
n a w e t  tylko o zm n ie jsz a n iu  się konsum cji .

N a le ży  m i także  n a d m ie n ić ,  i e  ogrom nie  
p o d n io s ła  się  k o n su m c ja  św ieżych  owoców. W  r.

1880 spożyto  tego a r ty k u łu  o 9 50 kim. n a  g ł o 
wę więcej, n iż w r. 1879, a o 6 -50 klgr.  więcej, 
n iż  w r. 1 8 8 1  ; sk o n su m o w a n o  ta k że  w w y m ie 
n ionym  roku o 1 2 ’25 litrów m leka  n a  g łow ę w ię
cej, an iże li  w  r. 1879, z jedzono ta k że  o 28 sz tuk  
ja j  więcej ; w iadom o zaś, że je d n o  ja jo  je s t  ró 
w now ażn ik iem  0 -5 5 — 0'60 g ram ó w  na j lep szeg o  
m ięsa  w ołowego. Więc" upośledzen ia  k onsum cji  
ż a d n ą  m ia rą  n ie mogę się dopatrzyć .

Z kolei w spom nę  o piw ie, o k tó rem  szan. 
posoł pow iedzia ł,  że także w ykazu je  daty  n iepo
m yślne .  D la  ich u z a sa d n ie n ia  w spom nia ł  naw e t  
z nac isk iem  im ię  Pizzali ,  jak b y  na rez u l ta tac h  
b a d a ń  tego uczonego o p a r ł  w większej części 
swe w ywody. —  P rz y n io s łe m  z sobą z um ysłu  
ks iążkę  P izza li  n a  dowód, iż ów au to r  wie do
skona le  o tem, iż w ra c h u b ę  wziąć na leży  n ie 
ty lko  tę  ilość piwa, k tó rą  się  sp row adza przez  
lin je  ( ro g a tk i) ,  lecz także  tę, k tó rą  w sam em  
W ie d n iu  zważono. Owóż zdaje mi się, że ta o- 
ko liczność ca łkowicie  u sz ła  uw ag i  szan., posła . 
(B ardzo  dobrze  ! z p raw icy).  —  A zapom nia ł  on 
n ie ty lko  o te m ,  lecz co więcej, z tabe l  w ykazu
ją cy c h  m asy  piwa kon su m o w a n eg o  w W iedniu ,  
w y b ra ł  d la  s c h a ra k te ry z o w a n ia  w tym k ie runku  
la t  1884 i 1885 za ledwie p ierw szy w iersz tylko. 
W  tym  p ie rw szym  w ierszu  m ianow ic ie  rze czy w i
ście zano tow ano  u b y te k  dowozu w obręb ie  linji 
w wysokości 14,500 hek to l i t rów . Ale za raz  d r a 
gi w iersz  podaje ilość w yw arzonego  w W ied n iu  
piwa, jako o 1 2 1 , 0 0 0  h ek to li trów  w iększą,  a n i 
żeli w r. 1884 (S łuchajc ie !  z p raw icy),  tak ,  iż 
w łaściw ie  sk o n su m o w a n o  o 107,500 hek to li trów , 
co chyba  nie dowodzi u p ad k u  konsum cji ,  gdyż 
w edle  tych  d a t  w zros ła  ona w la ta c h  1 8 7 9 — 1885
0 18 l i t rów  roczn ie  na  głowę. (S łuchajcie!  z p r a 
w icy).

Co do sam ego  W iedn ia ,  to rzeczyw iście  d a 
je  się sp o s t rz ed z  p e w n e  d robne  upoś ledzen ie  kon 
sumcji,  ale ni* tak  wielkie, j a k  je  tu  p r z e d s t a 
wiono, wywody bowiem  by ły  o par te  na  la ta c h  
dowolnie w y b ra n y ch ,  a co się tyczy w ina,  to d la 
p o ró w n a n ia  cofnię to  się  aż do r. 1860. K o n s u m 
cja w in a  sp a d ła  o 1.14 litra .

P o h le b ia m  sobie, że w y k aza łem  to, o co mi 
chodziło , a m ianow ic ie ,  iż nie m a  an i up o ś le 
d ze n ia  konsum cji ,  ani też te n d en c j i  k u  je j  o b n i 
żeniu , że p rze to  p rzec iw n e  w yw ody nie są zg o 
d n e  z p raw d ą .  N a  za k o ń cz en ie  m uszę  powrócić 
jeszcze do sądu , k tó ry  sobie w yrob iłem  o takiej 
mowie, w yg łoszonej w wys. Izbie . S zan .  p. p o 
se ł  sam pow iedz ia ł ,  że „oparłszy  się n a  i s tn ie j ą 
cym s tan ie  rzeczy, m ożnaby  w ykonać g w a ł to w n ą  
wycieczkę przeciw ko g a b in e to w i 11 (W eso łość  
z p raw icy),  że je d n a k  n ie  chce on tego  uczynić
1 p o p rz e s ta n ie  tylko n a  p rzy to c ze n iu  da t  i fak
tów; to nap ro w ad z a  m n ie  na  dom ysł,  że po n ie 
waż p rzy toczone  fakta, ‘ja k  w ykaza łem , n ie są 
p raw d z iw e ,  więc i ca ły  ów gw a łto w n y  a tak  m ó g ł
by m ieć za p u n k t  wyjścia  c h y b a  p onu re  a n ie 
p raw dziw e  p rz e d s ta w ie n ie  s to sunków  p an u jących  
w W iedn iu .  P rz ed s ta w ia jąc  zaś sobie w m yśli 
posła , k tó ry  n ad to  dla całego lu d u  m a aureo lę  e. k. 
p ro feso ra  i radcy  dw oru , (B ardzo  s łu szn ie !  z p r a 
wicy) mimowoli powrócić m uszę  do tego us tę p u  
je g c  mowy, w k tórej przy toczono  s łowa „pew ne
go w ie lb iącego  i m iłu jącego  W iedeń  obyw ate la " ;  
a p o m n ą c  o tym  u s tęp ie ,  m im owoli znow u m u 
szę sobie taki sąd  w ytw orzyć ,  że ów ustęp  w y 
sz ed ł  z pod p ió ra  pew nego  W iedeńczyka,  ale tej 
m ow y n ie  w yg łos i ł  z pew nośc ią  ż a d e n  W ie d e ń 
czyk. (H u c zn e  oklaski z p raw icy).

G a r n h a f t  p rze m aw ia  za  re fo rm am i ag ra r -
nem i.

P o  z a m k n ię c iu  d y skus j i  n a  wniosek N abe r-  
goja, w ybrano  dr. R e ic h e ra  g e n e ra ln y m  m ówcą 
contra, dr. L u e g e ra  pro .

S c h u l z  w nosi rezo luc ję  o oczyszczenie 
wody rzeczki L iboce  w P rz y b ra m i*  i u re g u lo w a 
n ie  L i ta w y  i C zerw onego  potoku.

M a n d y c z e w s k i  wnosi n a s tę p u ją c ą  r e 
zo luc ję :  „W zyw a się  rząd, do poczyn ien ia  s t a 
rań ,  aby  chów koni w p ow ia tach  g ó rsk ich  w G a
l ic j i :  N a d w ó rn ia ń sk im ,  B ohorodczańsk im , Koło- 
m y jsk im  i K ossow skim , gdz ie  chów te n  s tanow i 
je d y n e  źródło  życia zubożałe j ludności,  zos ta ł  
u ra to w a n y  p rze d  u padk iem , dc którego z d n ie m  
każdym  coraz ba rdz ie j  się zbliża.

Z e h e t m a y e r  in te rp e lu je  m in i s t r a  s p r a 
w ied l iw ości  w sp raw ie  za k ła d an ia  k s ią g  g r u n to 
w ych  w G órne j  A us tr j i .

K on iec  pos iedzen ia  o godz. 3-ej.

Zabawy na cześć Arcyksięcia Rudolfa 
we Lwowie.

K o m i t e t  f e s t y n o w y  w ybrany  z łona  
R ady  m ie jsk ie j d la  u rz ą d z e n ia  zabaw y ludowej 
i na leży tego  u d ek o ro w an ia  m ia s ta  w czas ie  po 
by tu  N ajd .  A rcyksięc ia  R udo lfa  we L w ow ia  — 
za s ta n a w ia ł  się n a  w czora jszem  posiedzen iu  nad  
bliszem i szczegółam i p ro jek tow anego  fes tynu  a 
m ianow ic ie  nad  rodzajem  g i e r /  zabaw, k tóre  w 
obecności W ysokiego  gośc ia  m ia łyby  być wyko
nane .  W  d łu i s z e m  przem ów ien iu  s c h a r a k te ry 
zował d r .  C iesie lsk i  k i lka  w ażn ie jszych  zabaw  
korow odow ych u ży w a n y ch  ws w schodniej  części 
k ra ju  i op isa ł  n iek tó re  obchody i zw ycza je  ł ą 
czące się z pew nem i podan iam i ludow em i —  
po rusza jąc  p rzy tem  m yśl ,  czyby n ie  było rzeczą 
w łaśe iw ą  N as tępcy  tronu ,  k tó ry  p rzy jeżdża  do 
Galicji d la  poznan ia  je j ,  pokazać owe obchody, 
tem bardz ie j ,  że A rcyksiąże  jako  uezony e tn o 
g r a f  i au to r  tak iem i rzeczam i mocno się in te 
resu je .

Z ab a w y  i obchody p roponow ane  s ą :  rz u c a 
nie k ręgu  (kółka), p a len ie  d ida  (dziada) ,  p r a k 
tykow ane w złoczowskiera, obchód  K upały ,  ba-  
hu lk i (hajów ki — gajówki)  zabaw y  i śpiewy W ie l
kanocne ,  i wielu in nych  zabaw  i w yścigów lu 
dowych.

K om ite t  w zasadzie  zgodz ił  się na  to, że 
w szys tk ie  zabaw y powyższe i in n e  byłyby na 
fes tyn ie  ludow ym  n a  m i e j s c u ; j e d n a k  is tn ie je  ta 
t ru d n o ść ,  iż lud, k tó ry  będzie  się zn a jd o w a ł  na  
fe s ty n ie  będzie pochodz ił  z na jb liż szych  okolic 
Lw*wa, a więc owych zabaw  nie zna  a t ru d n o b y  
go uczyć —  w ięc t rze b a  z ró żnyeh  okolic k ra ju  
sprow adzać p ew n ą  g ru p ę  ludzi obeznanych  ze 
zw ycza jam i d la  pokazania  ow ych produkcyj.  
D ru g a  t ru d n o ść  leży w tem, że A rc y k s ią że  zo
s ta n ie  n a  Z am ku  za ledw ie  1  \  godziny ,  więc 
d la  szczegółow ego o g lądn ięc ia  j a r m a r k u ,  d la 
p rz y p a t rz e n ia  się p rze c ią g a ją cy m  kilku o rsza 
kom w ese lnym  i potem owym zabaw om  czasu 
nie w ys ta rczy .

W  tej sp raw ie  n ie  powziął też kom ite t  
s tanowczej decyzji, lecz w yde legow ał  kilku  ze 
swoich członków n i  m ie jsce  fes tynu  w Kisielce 
dla szczegółowego og lądnięc ia  te renu  celem skon
sta tow ania ,  ilo tam  zostan ie  m ie jsca  wolnego n a  
zabawy i k tóre  będzie m ożna  najstosow niej u rzą 
dzić, poczem coś s tanow czego  zos tan ie  zrobionem.

W  da lszym  eiągu o b rad  w czora jszych  zaj
m ow ał się kom ite t  festynowy sp raw ą  udekorow a
n ia  i o św ie tlen ia  ogrodu jezu ick iego  tak  w czasie 
w jazdu  arc .  Rudolfa do m ia s ta  j a k  i w czasie

ra u tu  u M a rsz a łk a  krajowego. Postanow iono  w za 
sadzie  ko lo row em i lam p ionam i tuż przy ziemi 
um ieszczonem i z a n u rk o w a ć  w szys tk ie  linie geo- 
m y try c z n e  s tanow iące  g ra n ic e  dyw asów  i k lo m 
bów w dolnej części ogrodu, dalej s to iow n ie  
u s tro ić  b a rw n e m i  ku lam i o g n is te ra i  owę niby 
ska łę ,  z której m ia ła  wedl* p ie rw otnego  p lanu 
w y try skać  fo n tan n a  i tak  sam o zaznaczyć kilka 
w ażniejszych  punktów ogrodu. Poruszono także 
m yśl s tanow czego  o św ie tlen ia  kopca w  czasie 
w jazdu Arcyksięcia  do m ia s ta  t. zw. pochodniam i 
cynkowemi i m agnezjow em i G u te r m a n n a z  W iedn ia ,  
k tó r#  pa ląc  się przez 20 do 25 m in u t  m a ją  d a 
wać światło  rów ne 600 św iecom  woskowym. D la  
p róby  postanowiono je d n a k  sp row adzić  poprzednio 
k ilkanaśc ie  ta k ich  pochodni aby bliżej zapoznać 
się z n iem i i e w e n tu a ln ie  użyć ich do w spom nia
nego celu.

List do Redakcji.
(O dpow iedź n a  lis t p .  PolanowsJciego) .

W  liście um ieszczonym  w 113 n u m e rz e  
P rzeg lądu  w ypow iedz ia ł  pan  S. P o lanow sk i swojo 
z a p a t ry w a n ia  na  po łożenie g o rze ln ic tw a  w kraju  
i zakonk ludow ał  w ezw an iem  do dyskusj i .  W  p rze 
konan iu ,  że w sp raw ie  tak  d la  nas  żywotnej 
dyskus ja  ja k  n a jo bsze rn ie jsza ,  śc ie ra n ie  się zdań  
choćby n a jsp rzeczn ie jszych  może p rzyczyn ić  się 
do na leży tego  w yśw iecen ia  rzeczy, u p raszam  
S z a n o w n ą  R e d ak c ję  o um ieszczenie  w sw em  p i
śmie nas tęp u jący c h  kilku  uwag.

M uszę z g ó ry  uprzedzić  S zan o w n e g o  k o 
re sp o n d e n ta  z Moszkowa, iż n ie zu p e łn ie  podzie
lam  za p a t ry w an ia ,  k tóre  og łos i ł  w liście z 1 2  

maja b. r., a to w ła ś n ie  pow oduje  mnie do n i 
n ie jsze j  k o re sp o n d e n c j i ;  w p rzec iw nym  razie 
uw ażałbym  j ą  za zupe łn ie  zbyteczną .

P rzed ew szy a tk iem  m n ie m a m , i e  porozum ie
nie m iędzy g o rze ln iam i ro ln iczem i u nas ,  a t a 
k iemi samem i g o rze ln iam i w C zechach , M oraw ie 
i n a  Szlązku, j e s t  m o ż l iw e ;  n iem oźliw em  pozo
stan ie  wszelkie po rozum ien ie  je d y n ie  m iędzy  ko 
losami fabrycznem i ja k ie  i s tn ie ją  w Czechach, 
a w s z j s tk ie m i  w ogóle gorze ln iam i g o sp o d a rc z e 
mu Z e  gorze ln ie  czesk ie  s ta ły b y  lepiej, gdyby  
naszych  n ie  było, to pew na ,  gdyż  okowita g a l i 
cyjska n ie  za lew ałaby  ta rgów  w B ern ie ,  Opawie 
etc., za to czeska m ia łaby  ta m  ła tw ie jszy  odbyt. 
W szak  i dla każdej go rze ln i  w Galicji byłoby 
lepiej, gdyby  w p rom ien iu  1 0 -cio m ilowym  in 
nych  n ie  było. Lecz  to je s t  zw ykła  k o n kurenc ja ,  
nie m a zaś an ta g o n iz m u  takiego, takiej s p r z e 
czności in te resów , ja k a  is tn ie je  m iędzy  fabryką  
po łożoną przy  kolei, p ro d u k u jąc ą  ty s iące  g a rncy  
sp iry tu su  n a  dobę, w yposażoną  we w szystko ,  co 
ty lko k a p i ta ł  i w iedza dos ta rczyć  mogą, —  a go 
rze ln ią  gospoda rczą  położoną w ja k ie m  zakątku  
naszego  k ra ju ,  bez  kom unikac j i ,  bez możności 
op łacan ia  go rze ln ik a  - tech n o lo g a ,  p rze ra b ia jącą  
surow e p ro d u k ta  ja k ie  się urodziły  na m iejscu .

W szy s tk ie  gorze ln ie  gospodarcze  c ie rp ią  i 
u g in a ją  się pod c iężarem  podatku ,  k tó ry  nazywa 
się w p raw dzie  k o n su m c y jn y m , lecz k o n su m e n ta  
wcale nie trafia, za to m usi go opłacać fab ry 
k a n t  okowity  n a  p arę  miesięcy  p rzed  oddan iem  
sp iry tu su  w konsum , op łacać  go m u s i  bez w z g lę 
du n a  to, czy okow ita  ma służyć do celów te 
ch n icz n y ch ,  czy w y s ła n ą  będzie za gran icę ,  gdyż 
i w tak im  razie zw rot akcyzy pob ie ra  eksporte r ,  
w łaścic iel rafinerji,  lub  fabryki likierów.

D zis ie jszy  sy s tem  akcyzowy, bardzo  dogo
dny  d la  organów poborczyc.h, : uc iąż liw ym  je s t  
d la  p ro ducen tów  okowity i z ca łą  s łu sznośc ią  
m o ż n a  tw ie rdz ić ,  że konsum cja  okowity w olną  
j e s t  od w szelkich  op ła t ,  a cały c iężar  podatkowy 
ponoszą p ro d u ce n c i  okowity.

W a r to ść  okowity n ie  s p a d n ie  n igdy  poniżej 
te j  ceny, przy  k tóre j  e k sp o rt  może się opłacić, 
bez w zględu  na w ysokość podatku  ko n su m c y jn e -  
go w k ra ju  pob ie ranego ,  gdyż  p rzy  eksporc ie  
okow ita  od opła ty  tego podatku  je s t  woloą.  D z i
s ie jsza  zn iżka  cen spow odow aną j e s t  n ad m ia rem  
produkcji  i b rak iem  popytu  z zagranicy .  Jeże l i  
gorzeln ictwo m a  is tn ieć  n ad a l ,  należy  o ile m o 
żności uw oln ić  go od ciężarów, ja k ie  dz iś  po n o 
sić m usi,  a  to może n a s tą p ić  jedyn ie  przez  za
p ro w a d ze n ie  podatku  kon su m c y jn e g o  na  sposób, 
ja k i  is tn ie je  we F ra n c j i .  J e s t  to jodyn ie  s łu szny  
sy s te m  podatkowy, m ogący  p rzyn ieść  skarbow i 
z n a c i e e  dochody, u w a ln ia ją c y  p ro d u ce n ta  oke- 
w ity  od w szelk ich  opła t,  a p rze lew ający  cały ich 
ciężar na konsum en ta .

W nrze  9 i 10 R o ln ik a  z m arca  1886, p o 
da łem  sposób pob ie ra n ia  akcyzy, k tó ryby  w e 
d łu g  m ego rozum ien ia  b y ł  d la  w szy s tk ich  do
godnym , a k tó ry  pow in ienby  się op ierać  n a  n a 
s tępu jących  zasadach  :

1. W szelki w g o rz e ln ia c h  w yprodukow any  
sp iry tus ,  m usi być od d an y  pod  w spó łzam knięc ie  
rządowe.

2. Kto chce kupow ać  sp iry tu s  w m a g a z y 
nie, m u s i  się  w ykazać  kw item  u rzędu  podatko 
wego, iż op łac ił  akcyzę za ca łą  ilość okowity, 
k tó rą  kupić  zam ierza .

3. D la  każdej go rze ln i  p rzezn ac zo n y m  b ę 
dzie je d e n  dz ień  w tyg o d n iu  do w ydaw ania ,  a 
takowe może się odbyw ać tylko w obecności u- 
rzędnika  s t raż y  f inansow ej.

4. S p iry tu s  p rze zn ac zo n y  do celów te c h n i 
cznych lub na  e k sp o rt  zagran icy  w o lnym  ' j e s t  
od w sze lk ich  opła t.

Sądzę, że p rzy  tak im  sys tem ie  akcyzow ym  
od pad łaby  p o trze b a  kosz tow nych  u rządzeń ,  po 
tr z e b n y c h  do p rzy śp ie sz o n y ch  odpędów , do j a 
kich  dziś w szys tk ie  g o rze ln ie  są  p rzym uszone ,  
m ożnaby  p rze rab iać  burak i,  co d la chow u in w e n 
ta rzy  tak bardzo by łoby  pom ocnem , pozby libyś
m y się g ru d y  b rażne j ,  k tó ra  zapanow a ła  po 
s ta jn ia ch  od czasu za p ro w a d ze n ia  szybk ich  fer
m en tów , a pod w zg lędem  całego sposobu p o s tę 
pow ania  przy  fab rykac j i  pozos taw ioną by łaby  
zupełna  wolność .

W powyżej p rzy toczonym  ar ty k u le  R o ln i
k a  podn ios łem  rów nież  uw agę ,  że każde p o d 
w yższan ie  op ła t k o n su m cy jnych ,  o ile m oże się 
p rzyczyn ić  do pod rożen ia  sp iry tu su  w kraju, 
a p rzez  to do zm n ie jsze n ia  konsum cji,  do tyka  
praw o p rop inac ji ,  na co n igdy  nie zwrócono u- 
wagi. To sam o zdanie  w ypow iada  p. P o lan o w 
ski, a pomim o tego nie w aha  6 ię p roponować 
dalszego podw yższen ia  podatku  p rzy  z a t r z y m a 
n iu  do tychczasow ego  sy s tem u  rycza łtow ego  ; 
p raw da ,  że o ile mi w iadom o, b y ł  on jedynym  
re p re z e n ta n te m  go rze ln i  gospodarczych ,  który 
p rze m aw ia ł  za ś rodk iem  tak  hero icznym .

W id o cz n ie  n ie  obaw ia się p an  P o lanow sk i  
pod rożen ia  okowity, choćby akcyza n a w e t  z n a 
czn ie  by ła  podw yższoną ,  a w tym  w ypadku  
p rz y z n a łb y m  je g o  zap a t ry w an io m  zu p e łn ą  s łu 
szność. W ykazy  s ta ty s ty c zn e  dow odzą , że cena  
okowity, k tó ra  do roku 1884 t rzy m a ła  się w w y
sokości około 34 zł, za 1 h ek t l .  n a  100°, spad ła  
obecn ie  na 2 2  zł., k iedy poda tek  w zrós ł  od ro
ku 1878 o 7 6 % .

Ależ jak i  r e z u l ta t  w ynik łby  d la  go rze ln i  
go sp o d a rc zy c h  z now ege podw yższen ia  a k c y z y ?

Jeże l i  dziś  p rzy  cenie około 20 do 22 ct. *a 
hek to l .  n a  1 0 0 °, poda tek  w ynosi  1 1  ct., a  za fa b iy ' 
kac ją  i surowy p ro d u k t  zos ta je  ro ln ikow i 9 d° 
1 1  ct., to cóż zos tan ie ,  je ś l ib y  p o d a tek  w z ró s ł
0 ja k ie  dalsze  4 0 % ,  a za m ia s t  11 ct.,  w yo°s] 
15 ct. ; oczyw iśc ie  tylko 5 do 7 ct.

I  to m ia łoby  być w e d łu g  za p a try w an ia  P 
Polanow skiego , le k a rs tw e m  n a  d z is ie jszą  nie®® 
g o rze ln i  ro ln ic z y c h ?  T w ierdzą ,  że na jlep ie j 
bijać k lin  k linem , ale takiej ku rac j i  w obecny 11 

w ypadku  p a c je n t  n ie  w y trzym ałby  z pewnością- 
P o d w yższen ie  okcyzy dobiłoby nasze  gorze ln i0; 
a p roponow ane  z tem  podw yższen ie  prefflj1 

wywozowej p rzy n io s ło b y  poży tek  je d y n ie  f*‘ 
brykom .

Je że l ib y  g o rze ln iom  ro ln iczy m  p r z y z n a ć  
ja k ie  ulgi, pozos taw ia jąc  dz is ie jszy  sy s tem  p0' 
boru  rycza łtow y ,  to z pew nośc ią  tylko najmniej '  
szym ka tego r jom  ty c h  gorze lń .  W ięc to właśflj6 

pow odow ałoby  te nowe w ydatki ,  k tó rych  
obawia p. P o lanow sk i.  C ałą  dążnośc ią  gorzelni 
ków byłoby p rzy sp ie sz ać  f irm en t,  żeby zn iży  
tym  sposobem  wysokość akcyzy  op łacanej
1 h e k to l i t r a  obję tości n aczyń  fe rm en tac y jn y ch  
po trzeba  by jeszcze  le p szy c h  urządzeń , zachód*'" 
ła b y  konieczność budow an ia  now ych  go rze lń  n* 
w iększych  obszarach  podolskich, s łow em  noff* 
w kłady i koszta, a w rez u l tac ie  to, co już  tyl0 

razy d o ś w ia d c z a n o : żadne ,  albo n ieznaczne  1 

n ie t r w i łe  p o d w y ższen ie  dochodu d la  ska rbu ,  * 
za pa rą  l a t  n o w a  zm iana, nowe pro jek tu .

Mam to p rze k o n an ie ,  że droga,  k tó rą  d*i®, 
idziem y, zg u b n ą  j e s t  d la  f inansów  pańs tw a ,  gdyż 
prow adzi ona do ru iny ,  & je d y n e m  wyjśc iem  b j '  
łoby za p ro w a d ze n ie  op ła t  konsum cy jnych .

Pow odzen ia ,  o k tó rem  w sp o m in a  p. Pola* 
now ski d o pa trzeć  n ie  mogę. W roku  bieżący® 
były  w ydatk i  b a rdzo  dobre, lecz w kam pao ji  
85 /86 było z 1 hek t l .  kartofli 7 — 8  litrów 
na  80°. P ro d u k c ja  się zaś zw iększy ła  i k ilka gorzele 
przybyło, lecz do tego p rzyczyn iło  się jedyn ie  
za p ro w a d ze n ie  now ych  g a tu n k ó w  kartofli, k tó 
rych  się n a  P odolu  rodzi po 100 i p rzesz ło  100 
hekto li trów  n a  m orgu ,  a folwarki, k tó re  m ie w a ł /  
daw n ie j  po 8 . 0 0 0  do 1 0 . 0 0 0  korcy kartofli,- zbie
ra ły  w o s ta tn ic h  la tach  po 20.000. To j e s t  je  
dyny powód zw iększen ia  się p rodukcji .  I n n e  wa
runk i  n ie  ty lko n ie  zm ien i ły  się n a  lepsze ,  lec* 
p rzec iw n ie  pogorszy ły  się. K oszta  produkcji  
w zrosły  w sku tek  in w e s ty c j i  spow odow anych  sy
s tem em  rycza ł tow ym  i podw yższen iem  podatku  ; 
czem  okow ita  sp a d ła  o ja k ie  1 0  zł. n a  1  h ek to 
litrze, p o da tek  wzrósł b a rd z o  znaczn ie ,  z opas 
op łaca  się m niej niż k iedykolw iek . Gdzież tu 
szukać w arunków  pow odzenia?

W idoki na  przysz łość  je szcze  sm utn ie jsze  
bardzo  w iele  kartofli n ie  zna laz ło  odbiorców, w y 
sadzono jeszcze  więcej ja k  w rokn  zesz łym , * 
m ag azy n y  pe łae .

Do W ę g ie r  bardzo  m a ło  odchodzi spiry  
tusu, a kupcy  lwowscy, k tórzy  zakupili  epirytui 
n a  Podolu , s t a ra ją  się od sp rze d ać  go n a  miejscu 
i n ie  zn a jd u ją  odbiorcy.

P o dobne  s to sunk i  za p an o w a ły  także  ! 
w N iem czech .  P ro d u k c ja  w ynosiła  tam  ś re d n i 0 

4,000 .000  hek t l .  n a  100° z k tó ry ch  %  kon su m o 
wano w k ra ju ,  zaś »/* wysyłana by ła  za granicę> 
p rzew ażn ie  do H isz p a n j i .  D ziś  w y p a r ła  okowit® 
rosy jska  okowitę n iem iecką  z ta rg ó w  po łudn io 
wej E u ro p y ,  & s tow arzyeaen ie  gorze ln ików  ni*' 
m ieck ich  uzn a ło  z redukow anie  o */* produkcj1 

jako  n a jodpow iedn ie jszy  ś ro d ek  d la  pozbycia  *>§ 
tej nadw yżk i 1 ,0 0 0 . 0 0 0  h ek to l i t ró w  s p i r y tu s 0,' 
k tó ra  nio zna jdu je  pom ieszczeniu .  Pom im o 
ag itac ji ,  nio udało  się o s iągnąć  za m ie rz o n e # 0 

celu w zupe łnośc i  i zawsze pozos ta je  n ad m i» r 
produkcji  dep rec jonu jący  wszystko.

W  obec u c h w a ł  pow zię tych  przez  ankiet? ' 
na leży  się p rzy g o to w a ć  n a  to, i i  opła ty  konsul® 
cy jne  b ęd ą  zaprow adzone .  B y leby  sposób pobot® 
n ie  b y ł  uciąż liw ym , n ie  w idzę w tem niebezpi®' 
cz eń s tw a  d la  naszego  gorze ln ic tw a .

S w idow a 24. m aja  1887.
G noińsh i.

K R O N I K A .
L w ów , dn ia  28  m a ja

Dar. Najj. Pan  udzielił z prywatnej swej szk®' 
tuły gminie Dziewiętniki, w powiecie bobreckim, n® 
budowę szkoły, zapomogi w kwocie 50 zł.

M i a n o w a n i a .  Radzcy sądu krajowego we Lwo
wie W ładysław  Samolewiez 1 Ludwik H abdank  Bi®' 
łoskórski zostali mianowani starszymi radzcami te
goż sądu ; prokurator państwa w Złoczowie dr. Adon 
F reudl otrzymał ty tu ł 1 charakter radzoy sąJ# 
wyższego.

C. k. Rada szkolna krajowa zamianowała ty®' 
czasowego nauczyciela w Blichu, Romualda Łab{' 
ckiego, rzeczywistym nauczycielem kierującym szkołf 
etatowej w Kołodziejówee.

P r e z e s e m  Towarzystwa wzajemnych ubezpi*' 
czcń wybrany został w miejsoe p. Starowiejskiego-' ' 
A rtur hr. Potocki z Krzeszowic.

Z u n i w e r s y t e t u .  Pp. Tomasz Wojnarski,  r0'  
dem z Pobiednika w Królestwie, i Mauryoy Bendeh 
rodem ze Lwowa, otrzymali wczoraj na uniwersyt0'  
cie Jagiellońskim stopień doktora wszech nauk l0'  
karskich, a Franciszek Stefczyk, rodem z KrakoW®' 
docent krajowej średniej szkoły rolniczej w Czerni' 
chowie, stopień doktora fllozofji.

O t w a r c i e  n o w e g o  u r z ę d u  p o c z t o w e g 0 ' 
Z dniem 1 czerwca 1887 r., otwarty zostanie w 
linowszczyźnie w powiecie ozortkowskim urząd p9' 
oztowy na dworcu kolejowym tegoż nazwiska, któr0, 
go czynność ograniezaó się będzie na przyjmowa®0 
i wydawaniu poczty listowej i wartościowej, jak 
wniei przekazów pieniężnych i zaliczkowych, ®0 
przenoszących kwoty 300 zł., a przytem będzie pe* 
nił funkcje pocztowej kasy oszczędności.

"W W i e d n i u  w Praterze otwarto dnia 23 b. ®' 
między narodową wystawę ptactwa. Z w y s t® ^  
ptactwa połączona jest wystawa literatury ornitol0' 
giczn ej.

P .  D r .  K a z i m i e r z  K a d e u ,  Krakowianin, /  
siedlił się w naszem mieście jako lekarz ehorób dz® 
cięcych. Dr. K. odbywał studja pod kierunkiem pr° 
fesora Widerbofera i profesora Monti’#go w klinik®/ 
wiedeńskich zwiedzał kliniki i szpitale dzieci w 
dze i Berlinie, zakłady kąpielowe i klimatyczne “ 
dzieci skrofulicznych i rachitycznych —  daje 
rękojmię gruntownej znajomości przedmiotu. " L  
kształcony i fachowy lekarz chorób dzieoi jest 
Lwowa nader pożądanym nabytkiem — połow® 1,0 
wiem ludności naszego miasta składa się z d z i ® / / ’ 
a w ozasie dość często szerzących się u nas eP / d  
mij —  dwóch lekarzy specjalistów, jakich d° 5 
Lwów posiadał —  nie wystarczało. j

•J* J a n  D ę b i c k i ,  c. k. notarjusz w K ołnlJj  ̂
zmarł nagle wozoraj na udar sercowy.

•j* J n l j a n  O s to j a  F i n k ,  weteran z roku 1 
właśoicial dóbr ziemskich, ziearł we wsi Ko®°rn 
powiatu wielickiego, w 82 roku życia. pś

Z e  s f e r y  p r z e m y s ł u .  J a k  wiele u Dft0przj 
przemysłowych leży jeszcze odłogiem i j®^ E j;  
odrobinie energji, inicjatywy i rzutkośoi moi®



PRZEGLĄD z nia 29 maja 1887.

ś J u ^ ^ eJri dla siebie i dla k ra j i  obrabiać te pola, 
W1*dc«y naitępujący f a k t :

fabryk ri6i:* Paru “ ^siąeaml powstała we Lwowie 
'or te'1 malcaronu włoskiego. P. Grzybiński, inioja- 
ją0a  ̂ fabryki, zwrócił uwagę dysproporcję istnle- 
Qiak4r ^ dzy een  ̂ na t ar8u lwowskim a cenę
ot., tT0llU' Kilogram męki kosztuje u nas 16 do 20 
72 ct C2aaem kilogram makaronu kosztuje 68 do 
? r* r t i ń S e® ?Itery razy arożej. Zaczął tedy pan 
k°naj ,8®* badać przyozynę tej dysproporcji i prze- 
naPrzóa ^ skfada na n G kilka przyczyn, a 
jest nr *°’ nasza męka jedzie do Wiednia, tam 
ca rj0 erabiana na makaron i już w tej formie wra- 
flast raJn, opłaciwszy dwa razy koszta transportu; 
W Gai:1.® ta’ fabrykanci wiedeńscy, wiedząc, iż 
bie ' 
nasi.

nie ma woale fabryk makaronu, mogę so- 
... u- *9 naznaczać cenę; wreszcie to, że kupcy 

\ Btwo jjIe b(*d%e łakźe wystawieni na niebezpieozeń- 
niogi t °a^urencji jakiejkolwiek miejscowej fabryki, 
•obern 4-| *rubować cenę bezgranicznie. Tym spo- 
ł | 'a°a U^ram *ttP*af>ony we Lwowie 16 et. 

Dż \y c . *ednia do lwowskich kupców korzennych 
po o61*'.® 42 ct-’ a dostaje się do rąk publiczno- 

®ali(jja ^8 do 72 ct. Jeżeli się uwzględni, że 
°csui j apt’0^ywa BP°rą ilość tego produktu, to się 

go A  stratę ponosi przez to, iż nie sama wyra- 
własnej swej męki.

*ina& j* sP°*ywa go ona jednak mniej niżeli po- 
WZględu na swe zdrowie społeczne. We 

^eoh, a  We Francji, w Szwajcarji, nawet w Niem- 
s nas jt 6,aar°n jest do pewnego stopnia tern, czern 
^nigjjj a r -3fle, to jest strawę ludzi ubogicb, poży- 
W tofl>  d a w n ie js z ą  i przeto znacznie zdrowszę od 
iege o ’ , Ba* tymczasem z powodu wygórowanej
>lJ wpr»7 j*.8* P°karmsm ludzi majętnych, nie n&le- 
®tr78i, •? 6 0 taKic5h zbytków jak trufle lub o-
Pnjawis ® w k ^ d y m razie na stole rękodzielnika 

°d winikiego święta. Tymczasem 
r?n> bo tb°n naiuboŻ8Zj la zzaroni je eodzień maka- 

°P bu g°- do8taje po cenie t e j , po Jakiej u nas 
g° ' Prz.PU;i,e kartofle- Owóż nietylko z ekonomlczne- 
I)lc?neg0 ®Płowego stanowiska ale takie i z h jg ie -  
S*0 Wargt a 8® było postarać się o to, aby uboż- 
^icjskie, Das*«go społeczeństwa, przynajmniej 
°2?iciej V  n g,y mniej spożywać kartofli a więcej i

Te ree makaron-g etsje skłoniły p. Grzybińzkiego do tego, 
iejĝ  Za granicę, wstąpił Jako robotnik do 

robot*70*1 fabryk makaronu, wystudjował pro-

udaV  reflet
JBjynniejsL  X* granicę, wstąpił ja ro  roootn 

?ader ro^ t fch fabryk makaronu, wystudjował x 
! aastęnjj; y’ P°znał wszystkie sekreta 1 ułatwienia 
ryki Wa T Wrócił do kraju z intencję założenia fa-

Od owie-
?y°ie,' po i/  "U mi,iBięoy intencję tę wprowadził' w 
akże j n.onawszy oczywiście tysięozne trudności, bo 

Wcape 1 ^  kupców korzennych, którym nie było
**ru, a na rękę, i e trzeba będzie obniżyć cenę to-

2 „w r iS 6 ^0  rmniejszyć swe zyski, 
r^a ronu  P' ,Grzy bió*kiego pod firmę : „Fabryka
( i ^ j s  iui 1 8Uckych wyrobów z ciasta",

r°deokiP- i0 4  Paru miaaięoy we Lwowie przy ulicy 
°d za„ i liczba 9 i wyrabia towar wyborny, lepszy 
* his kl^ ° “ eS°, ?dyż p. Grzybiński daje jaja, 
8°y i j. 81 rJM. jak to lobią fabrykanci wiedeń- 

^ jee “ BCy‘ Umy ^ nie posłaliśmy po parę fuu- 
Pr2ejj0̂ ° makaronu, aby je ugotować i spróbować i 
8zy os , my ai^’ że Je8t nieporównanie smaczniei-H .. „ r. ”  * -------------- smaczniej-

Poło 1 PlorLeS° w sklepie. A cena jest  więcej niż 
l o g f ^ S  niższa, bo wynosi zaledwie 32 ct. za ki-

e,^ypaąaWii f®raz gdy p. Grzybiński zrobił swój., 
kaiąy ńaaby obywatelstwo nasze poparło. Niech 
leg° tQa  ̂ Próbkę sprowadzi sobie pięó kilogramów 
fujo g/n p^°nu’ zapisując wprost z fabryki. Nie zruj- 
V wcale, dostanie towar doskonały,

a*‘4a inatyt01 BWoi[n podeprze fabrykę, która jak 
fftRjd*ie p,e‘dUCfa Początkująca, jeżeli poparcia nie 

8n°ję' za *16- muBial'a w końcu ulede przed kou- 
V* r§kę __franicjnycb fabrykantów, którym bardzo 

pcy. ffiPwimy j0 ze wstydem —  idą nasi
p1' ®a kilo iaan* żal im tego, że zarabiali po 20 
u^fentows^c!1110’ a fymczasem dzisiaj muszę się 
rybi, a lub 3 centami rabatu z polskiej fa-

br- ^ na t o w a r z y s k ą  —  która się od-
asiekach jutro (w niedzielę) —  zapraszaZatząd j, ......... ..............

o!0® tychWktńJ8tWa 4 ru ka rskieg« „Ognisko" wszyst- 
r iytnaij' 0ri6y przez zapomnienie zaproszenia nie

Lr 2 t*ozn 1< C^e P o s t e r n n k u .  Dochodzi nas przy 
.. Ijogj * aflia wiadomośó. Zasłużony wydawca i 
' S i ^ J ^ k i  księgarnię zamyka. Zakład jego 
Ŝ ugi a naszemu niewypowiedziane świadczył

•u- a8 rift zroatowe ueieweia I ugiu-
i b Wyr) PamzStników historycznych firmie Żupań- 
|  an*e *woje zawdzięczają. Nie zliczylibyśmy

*ftt°8 ilj • Pra° naukowych, które nakładem swoim 
Sbecja l ig to ^ 9s r̂owan‘e ŷob zas*lug wypada zostawić

?a't,c»^c°*Ui^c Bam fakt, wypada nadmienić, że wy- 
i^^dzipł wfbogacili piśmiennictwo krajowe przewa- 

ł ben att1  ̂ naukowemi, które najlepszym po długie 
'‘'G pomnikiem ich działalności.

’,rzłdzftS^ a ł a " . s t owarzyszenie katol. rękodzielników
* trze,. ,W . dalu 2 9  n)aj fv 1 8 8 7  festyn połączony 
pr «Ustawieniem amatorskiem w ogrodzie własnym
torski y Mokiewioza !• 28. P riedstawienie ama- 
W »• składa się ze sztuk p. t. „Złoty cielec"

Ur,
Usin r  v T • t ^ ł0l.T cielec- i

z , 1 Krakowianka , Zabawy i przedstawienia,
p e j ^ a n e  przez Dyrekcję „Skały" zasługują Da zu ’ 
tol B. ,a zasłużone uznanie, ponieważ łączą w sobie 
°84ltt acbelny i gą aranżowane ze zrozumieniem, ku 
Pitny ma za.dowolnieniu publiczności, to też nie wąt- 
Dzeznacz P18rwszy ten festyn, z którego dochód 
1 sivrńe Z0I!y b§dzie na fundusz inwalidów, wdów 

UdaOs S1̂ ' P0(f każdym względem znakomicie.
to ^ to^„P'za8u dokonanej reformy „Skały" owionął

" a r z v u ł n r , i „  J-_1_  r _  , ___ _____________
s*t

o i i V * ' " " O " "  r — -o-«-----
lu taV • manitarnych celów, gdy do wytkniętego

eer(ł,
do

ecznftrzyBZeDle duch mrówczej gorliwej pracy, 
.Bc' i zapobiegliwości, pod względem naro-^Cś:

Skuła« l ak obeonie zawsze energicznie będzie dążyć 
*toui z ’ ,° w niedalekiej przyszłości stanie się jed- 

jf B|f '°żyteczniejszych stowarzyszeń kraju. 
s‘w0* ar s połączony z loterją fantową na dochód 
* tozie Zy8Zt!nia „Pracy kobiet" odbędzie się jutro a

N lb 'ep0g° dy d a *tt m‘^6 p, ^ U iś c i  p e ter sb u rg sey  dali znowu dnia
Pisał...j g. nowy znak życia, który smutno za 

zJstk'^ ^  pnniięci mieszkańców carskiej stolicy, 
"tailę* 18 w *He w dzielnicy arystokratycznej „Lesnoj" 
4i« w ie ^  niedzielę w nocy' w ogniu —  niemniej, 
N < T Ł ; ' a k i i 2  najwspanialszych wil ogarnęło 

9 0 w ie ni. Wicber, który wówozas panował, 
f rzerzu r az wi§cej podniecał i ogień począł się 

c na sąsiednie budynki. Straż pożarna
^ g le  na,i?ra.00Waty 2 największem natężenieHi, gdy 

tętnie r, eo.la  ̂ konny posłaniec i oznajmił, że wille 
Moną. Pomieszkania na Sampsonjewskim prospekcie 
®z£ści az °gniowa musiała rozdzielió się na dwie 
60 "Bpani * usiłowania strażaków były daremne, 
i ■ Szkód7**1 Wi^  sta^° s ’§ PaBtwą płomieni. 
c' eiele wjii^ obli°zają na miljony rubli —  a wła- 
°Cil bard ° . tając się nowego pożaru, strzegą 

et- śn - f1*11̂6 Bwy°b pomieszkań i domów,
ż i8i W irn .  J a  w o j s k o w e g o .  W armji niemie- 
° n‘erzy „ ,iUj°no w bieżącym roku nowy, a dla

ot Każdv ! r vUżyteczuy środek- 
rzymuj, ' Zo/nier*, który wyrusza na pole walki,

pakieeik, zawierający dwie opaski, dwa

kompresy i śpilkę bezpieczeństwa.—  Posiadanie tyoh 
rzeczy daje żołnierzowi moznośó każdą ranę samemu 
sobie opatrzyć natychm iast,  nie czekając na nadej
ście pomoc;, często bardzo spóźnionej z powodu 
wielkiej liczby rannych.

Opsski i kompresy zaszyte są w nieprzema
kalne płótno, a nadto przesiąknięte rozczynem sub- 
limatu (kompozycji merkurjaluej), który służy jako 
silny środek desinfekcyjny.

Sporządzenie tych przedmiotów poruozyło m i
nisterstwo wojny pewnej prywatnej firmie berlińskiej; 
aby zaś o ogromie zamówienia mieć pojęcie, wystar
czy powiedzieć, że na samo napojenie opasek i kom
presów potrzeba 18.000 kg sublimatu.

Cel i przeznaczenie opasek wymagają przy ich 
sporządzaniu nadzwyczajnej czystości, a także prze
zorności przy układaniu pakiecików. 2 0 0  daiewozęt, 
które nad tem pracują, odziane są w białe płaszczyki, 
a w przedsionkach sal robotniczych znajduje się 
cały szereg przyborów do mycia. — Sala na zwykłą 
garderobę dla dziewcząt jes t  zupełnie odosobniona, 
jak  niemniej sala jadalna, gdyż ze strony rządu za
bronione jest jak najsurowiej jeść podczas roboty.

Cała praca dokonywa się pod ścisłym dozorem 
władz wojskowych, a kontrolę prowadzi jeden oficer 
oddziału sanitarnego x odpowiednim personalem żoł
nierzy i farmaceutów. Dziesięć paczek układa się 
w jednę, a każda taka lOeztukowa paczka musi być 
opatrzona stemplem i podpisem oficera.

Zarząd fabryki rozsyła potrzebną ilość paczek 
do oddziałów wojskowych, a dziennie wyrabiają 
15.000 paozek - -  Odsyłka na pocztę dokonywa się 
pod eskortą wojskową.

Z  I z b y  s ą d o w e j  S a m b o r s k i e j .  Wczoraj skoń
czono rozprawę przeciw Teodorowi Bieleckiemu o 
agitacje russofilskie, właściwie o zbrodnię zakłóce
nia spokoju publicznego. —  Ława przysięgłych uznała 
oskarżonego co do winy zarzuconej mu z § 65 lit. a )u .k .  
winnym, a trybunał po długiej naradzie skaza ł  go 
n a  5 miesięcy więzienia. Od zarzutu z § 65 lit. b) 
u. k. został awolniony.

S t a n i s ł a w ó w  27  m a j a .  Do tutejszego od
działu Towarzystwa „Rodzina" przystąpili w cha
rakterze członków wspierających pp. Antoni Jaeger-  
man c. k. starosta, i dr. A rtur Nimhin redaktor 
K urjcrc i stanisla tvoivsldcgo.

Z a  p o d r z u c e n i e  dziecka aresztowała policja 
Zofę Sahlumer i Perle Nase. Dziecko podrzucone, 
dwumiesięczne znaleziono wczoraj rano przy ulicy 
Łyczakowskiej.

C l ia ja  P I c k ,  zmarła przed kilku dniami wrza- 
komo wśród objawów cholery —  jak  obdułoja ze 
strony fizykatu miejskiego zarządzona, wykazała 
umarła na gruźlicę, która rzuciła się na kiszki

P o ż a r  paryskiej Opery kemioznej. P rzeraża
jące szczegóły opowiadają. świadkowie wybuchu tego 
pożaru. Gdy kobiety zwłaszcza ściaoęły się na bal
konach i wzywały pomocy, publiczność wołała: „Od
wagi! idzi6  straż ogniowa!" —  Mimo to dwie dzie
wczyny skoczyły w oczach publiczności na ulicę. — 
Więcej niż ośmdzieslęciu lekarzy znalazło się na 
miejscu nieszczęścia.

Wśród zamkniętej przestrzeni na czwartem p ię
trze jakiś ukostjumowany figurant lazł po gzymsie; 
przelęknione tłumy śledziły ze zgrozą jego r u c h y ; 
wtem dostał się na pierwsze piętro i zeskoczył, nie 
uszkodziwszy się wcale —  Teatr  był tego wieczora 
dobrze obsadzony, najwięcej było kobiet. Właśnie 
śpiewała Mignon pieśń „Czy znaBZ ten k ra j? " ,  gdy 
jedon z orkiestry wskazał mały płomień za kulisa
mi, wskoczył na soenę i znikł w głębi kulis. Zaraz 
potem stanęły stropy w płomieniach. Mignon uciekła 
ze sceny. Dym buchnął na teatr  i rozległ się krzyk 
„Gore!" Tu nastąpiły  sceny strasznego zamięjzania. 
P ierwsi stracili głowę mężczyźni i zaczęli się cisnąć 
nie zważając na kobiety i dzieci.

W amfiteatrze nie było jeszcze ognia, kiedy 
scena wyglądała już jak  paszcza pełna płomieni. — 
Kobiety okazały nadzwyczajną odwagę; nawoływały 
do porządku, gdyż nie ma żadnego niebezpieczeństwa. 
Wtem dał się słyszeć krzyk „Palę się!" i postaó 
płomiemiem ogarnięta ukazała się biegnąca na sce
nę. Nie można było odróżnić, czy to mężczyzna, czy 
kobieta. Widok ten odjął wszystkim przytomność; 
zaczęto uciekać na balkony i do lóż. — Pompierzy 
przybyli za późno; pracowali jednak po przyjściu 
z praw dziwem bebaterstwem. Najwięcej ofiar jest 
między strażą ogniową i bezpieczeństwa.

Na miejscu pożaru baw ił przez kilka godzin 
prezydent rzeczypospolitej Grćvy. Dziesięć tancerek 
postradało żyoie. Tancerka Assaily u s z ł a  prawie nago 
na ulioy, odnosząc ciężkie poparzenie. Na każdym 
kroku, na schodach, widziano ciała kobiet; zewnątrz 
teatru  trzymano materace dla tych, którzy chcieli 
się ratować zeskakiwaniem z piątr . J e d n a  z kobiet 
zmyliła skok na materac, skutkiem czego zgrucho- 
ta ła  się. —  Brakuje jednego śpiewaka. —  Garde
roba, bibljoteka zniszczona zupełnie.

Pomiędzy zwłokami całkiem spalonemi widzieć 
można trupa ośmnastoletniej panienki w toalecie 
wieczorkowej z wyrazem pełnym spokoju na nie
uszkodzonej twarzy, a leżącej jakby we śnie. W u- 
etach wszystkich jest nazwisko deputowanego Steinu- 
ckera który właśnie przed kilku dniami zwracał 
uwagę na niebezpieczeństwo ognia w Operze ko-

Na jednem miejscu leżące obok siebie znale
ziono trupy czterech tancerek.

Pewnego chórzystę znaleziono uduszonego w 
pełnym kostjumie rzymskim. Nieszczęśliwy widocznie 
ratować chciał kwieciarkę, której trup znaleziony 
został przy nim. Baletniczka uległa prawdopodo
bnie uduszeniu, gdyż twarz pokryta bladością śmier
telną iest spokojna, ręka zaś ze zdartą skórą napro
wadza na domysł, że ta drobna dłoń musiała być 
deptaną. — Dama w bardzo eleganckiej toalecie, 
przeładowana formalnie kosztownościami, złożona jest 
obok drugiej, bałttniezki w sukience tjulowej z ro
zerwaną formalnie piersią.

Dwie tancerki zadusiły się w swych gardero
bach. Jeden z maszynistów na piątem piętrze wy
chylił się przez okno dla zaczerpnęeia powietrza, a 
w chwili, gdy się zbliżali strażacy, aby go ratować, 
upadł z okna na bruk i zabił się na miejscu. 
Ratunek był dla tego utrudniony, że na scbodaoh 
wiele osób zaczadzonych dymem, upadłszy, tamowało 
przejście.

Naliczono już 56 trupów, liczba ich rośnie je 
dnak z każdą godziną. Są to największe części 
zwłoki dam i młodych panienek w toaletach wie- 
czorkowych i rękawiczkach. Wiele z tych zwłok po
dobnych jest do bezkształtnej masy i pozuają je 
tylko po takich ozdobach, jak bransolety, spinki, 
kólczyki itp. Cała ludność Paryża jest do głębi 
wzruszona. Nieźli zone tłum y zalegają plac przed 
teatrem. Panika panuje tak wielka wśród Paryżan, 
iż zaprzestano chodzić do teatrów —  i jeżeli stan 
taki potrwa dłużej to następstwem tego będzie nie
unikniony krach teatralny.

Do policji przychodzą nieustannie wiadomości 
o przejezdnych, którzy po wyjściu z hotelu wcale 
nie powrócili —  a prawdopodobnie padli ofiarą k a 
tastrofy. Między zaginionymi znajduje się Emil 
Dessauer, szef bankowego „Dessauer et Compg." 2 

żoną. Lwowianka i słynna śpiewaczka Lola Betb, 
była w dniu pożaru w loży opery komicznej, lecz 
uratowała się szczęśliwie choć z wielką trudnością. 
Z obawy pożaru i dla ubezpieczenia przed nimi zo-

Btaną prawdopodobnie zamknięte na razie trzy tea
try między nimi Palais Royal i Ambigue.

Skiadki dla pozostałych rodzin płyną nader
obficie.

Opera Comique ubezpieczoną była w trzech 
towarzystwach, razem na miljou franków.

J l e w o l n c j a  p a ł a c o w a  w  K o n s t a n t y n o p o 
lu .  W ien e r  III. 'E x tra b l. podaje sensacyjną wiado
mość, która się dotąd nie potwierdziła.

W Kołach urzędniczych Stambułu panuje ogro
mne zaniepokojenie umysłów % powodu odkrycia spi
sku, mającego na oelu z ł o ż y ć  s u ł t a n a  z t r o -  
n u. Padyszacha miano nocą napaść i zmusić do pod
pisania abdykacji pod grozą śmieroi. Spiskowcy 
chcieli na tron wynieść Solak-ed-dina, syna zdetro
nizowanego Murada V a wnuka Abdul-Hamida. —  
Na czele spiskowców miał stać szeik-il-Islam Ab-ul-  
Huda, który został na wygnanie skazany i nocą o- 
krętem do Azji wywieziony. — Mówią, że motorem 
tej rewolucji miał byó ambasador Rosji Nelidów —  
i w skutek tego stanowisko w. wezyra jest mocno 
zachwiane. Jako  następcę w. wezyra wymieniają 
Hassaua Febmiego baszę.

O b fi te  ś n i e g i  spadły w tych dniach w A l
pach karynckich, gdzie termometr spadł poniżej 
zera. Zimie trudno jakoś w tym roku przychodzi 
ustąpić miejsca cieplejszej porze.

W i e l k i e  p o ż a r y  pustoszą lasy w Miohlga- 
nie i zrządziły dotąd szkody na 3 miljony zolarów.

Z a m ą c e n i e  wód jeziora Lugano we Włoszech 
nagle ustąpiło a fale wód Bą znowu tak czyste i la 
zurowe jak przedtem. Zmiana D korzystna nastąpiła 
wśród ulewnej burzy, jakiej nadbrzeżni mieszkańcy 
nie pamiętają już dawno —  a nczeni włoscy tego 
przewrotu i dziwu natury  wytłumaczyć nie umieją.

W y r o k  p r o  d o m u  s u a .  Pewien sędzia w 
Węgrzech skazał młodą a piękną podsądną na 24 
godzin aresztu — u siebie w domu.

Część ekonomiczna.
"W iedeń 26. m aja .

( Z )  G ab in e t  f ra n cu sk i  z F re y c in e te m  n a  
czele należy  —  .jak w iadom o —  do na jm ilszych  
nadz ie i  spekulacy j,  a że u tw orzen ie  takiego g a 
b ine tu  w o s ta tn ic h  dn iach  okazuje się coraz 
p raw dopodobn ie jszem  więc i g ie łda  w ypogodziła  
nieco zachm urzone  czoło i z w iększą ocho tą  za 
b ra ła  się dziś  do p racy .

W ielką pom ocą do u t rw a le n ia  korzystnej 
tendenc j i  były pogłoski o n ieda lek iem  zrealizo
w an iu  kilku  w iększych  operaeyj ro sy jsk ich  przez 
T ow arzystw o  dyskontow e berlińskie, dalej z a m 
kn ięcie  em issji  w łosk ich  obligacyj ko le jowych 
i z n a c z n a  przew yżka  przy subskrypcj i  pożyczki 
m ie jsk ie j  rzymskiej.

W szy s tk ie  te k o rzy s tn e  w iadom ości spo
ży tkow ano  je d n a k  zaraz  na  początku ta rg u ,  a 
gdy k u r sa  doszły do pew nej wysokości, n a s t ą 
p iła  chw ilow a s ta g n ac ja ,  D alsze  s ta d ju m  nie 
p rzyniosło  żadnego  aw an su  więcej, i owszem  
z pow odu m y ln ie  z rozum ianego  je d n e g o  u s tę p u  
m ow y tronow ej w S s jm ie  w ęgiersk im , n a s tą p i ło  
o s łab ien ie  te n d e n c j i  — i ta k  się też t a r g  za 
kończył.

N o to w a n o :  k re d y ty  281-80, ludwiki 205-50, 
czern iow . 2 2 2 -25, re n ta  w spó lna  8 P 2 0 ,  s r e b r n a  
82-55, z ło ta  a u s t r ja c k a  112-40, pap* 5 ° / 0 96-90, 
z ło ta  w ę g ie r sk a  103-15, pap .  5° / 0 87 90, r u 
bel 1 '14s/ 4.

Telegramy „Przeglądu."
(O trzy m a n e  w czoraj).

W i e d e ń  27 maja. W ieczo rn e  pos iedzen ie  
Izb y  posłów . S c h ó n e re r  i tow arzysze  w noszą 
p ro jek t  do u s ta w y  ana log iczne j  z c h iń sk ą  i p ó ł
nocno  am e ry k a ń sk ą ,  a zakazującej żydom  im m i-  
g rac j i  do A u s tr j i .  W niosek  ten nie uzyska ł  do
s ta te czn e g o  poparc ia ,  gdyż  tylko 19 posłów u- 
życzyło m u  sw y ch  podpisów.

U s ta w ę  egzekucy jną  w zg lędem  urzędników  
p r y w a tn y c h  przyję to  w 3 -ciem czytaniu .

H la d ik  re feru je  ustaw ę o zag w aran to w a n iu  
inw es tycy j kolei w ęgiersko-galicyjskie j.  H e r b s t  
u sk a rż a  s ię  n a  pośp iech ,  z jak im  m a być ob ra
d a  n ad  tą  u s ta w ą  p rzeprow adzona  i to d la  tego 
je d y n ie ,  że w iększość życzy sobie rych łego  
zam kn ięc ia  sesji. R oz trząsa jąc  przedłożenie ,  
m ów ca w y ra ża  pow ątp iew an ie  w  sp e łn ie n ie  tych  
n adz ie i ,  k tó re  byw ają  p rzyw iązyw ane  do pry- 
jo ry te tó w  i g an i  zasadę czyn ien ia  d ługów  d la  
tego, że p ien iądz  j e s t  tani.  D łu g i  czynić  na leży  
j e d y n ie  w raz ie  konieczności.  W y n a g ra d z a n ie m  
pew n y c h  inw es tycy j s tw arza  się  n iebezp ieczny  
p rec ed en s .  M ówca podnosi także n iew łaśc iw ość  
tego  fak tu ,  że pożyczka dla A u s tr j i  w o lna  je s t  
od s tem p la ,  a dla W ęg ie r  n ie .  Z g ło s i łem  się 
z p rzem ów ien iem  —  pow iada j e d y n ie  d la  t e 
go, aby ta k  ważnej ustawy nie za ła tw iono  zgoła 
bez dyskusji .

M in is te r  sk a rb u  zas trzega  się s tanow czo  
przec iw ko  z a rz u to w i ,  jakoby z a sa d ą  rządu było 
czynić  d ług i,  ponieważ pieniądz j e s t  tani.  Idz ie  
tu  o pokrycie  deficytu w wysokości 27 miljonów, 
więc j e s t  obow iązkiem  rządu p o s ta ra ć  się o p ie 
n iądze ,  zw łaszcza  jeśli  one są  tan ie .  N ik t  p rz e 
cie n ie  zna jdz ie  się, kto chc ia łby  p a ń s tw u  p o d a 
row ać  27 m iljonów . (Oklaski)-

B ilińsk i b ron i komisji kolejowej przeeiw ko 
zarzu tom  H erb s ta .  K om isja  n ie  pom ija  w n ios
ków lewicy, czego dow odem  np. d e b a ta  n a d  u- 
s ta w ą  w kole jach  lokalnych . Z a rzu t  H e r b s t a ,  iż 
rzą d  s tw a rz a  sobie c iąg le  nowe ź ród ła  ko le jo 
we, n ie  j e s t  za rzu tem . Z a rzu tem  byłoby, gdyby  
k toś  pow iedzia ł,  że rząd s tw a rz a  sobie ciągle 
now e pozycje w ydatków . Mówca bron i g r u n to 
w n ie  p rzed łożen ia ,  które przecież  n ie j e s t  kw e- 
s t ją  s t ronn ic tw a .  (Oklaski.)

H e r b s t  rep liku jąc ,  oświadcza się ze s ta n o 
w iska ekonom icznego, przeciwko w szy s tk im  p ry -  
jo ry te tom .

M in is te r  h a n d lu  w skazuje  n a  kon ieczność  
inw estycyj odnośnej kolei i go rąco  za leca  ich 
przyjęcie . (Oklaski) .

S chw ab  k ry ty k u je  p rzed łożen ie  ze s ta n o w i
ska  f inansow ego, g a n i  m ianow ic ie  to, iż A u s tr ja  
m a  ponieść  większe ciężary, niż W ę g ry .

Po końcow em  p rze m ó w ien iu  re feren ta ,  
u s ta w ę  w d ru g ie m  i w trzec iem  czy tan iu  
przyję to .

S c n ó n e re r  usi łu je  postaw ić  n a  p o rządku  
dz iennym  je d n e g o  z p ie rw szy ch  pos iedzeń  j e 
s ie n n y ch  swój w niosek  co do prasy .

Sm olka  życzy wesołych  św ią t  i w y ra ża  n a 
dzieję, iż posłow ie zb io rą  się  pod  je s ie ń  p o k rze 
pieni w ypoczynkiem .

>YledeA 27 m aja.  Z Izb y  d ep u to w a n y ch .  
R ząd  odpow iada n a  k ilka in te rp e la cy j .  M in i s te r  
h a n d lu  w odpowiedzi n a  in te rp e la c ję  W ojnow i-  
cza w sp raw ie  p rze d ło że n ia  p ro je k tu  do u s ta w  
celem  podn ie s ien ia  m a ry n a rk i  h an d lo w e j ,  o św ia d 
cza  że p ierw ej t r z e b a  zaczekać n a  r e z u l t a t  a n 
kie ty  w Riece.

W  odpow iedzi n a  in te rp e la c ja  R e ic h n e r a  
w sp raw ie  re fo rm y h a n d lu  d o m o k rąż n eg o  o św ia d 
cza m in i s te r  h an d lu ,  że k o n ieczne  są  ro k o w a n ia

z W ę g r a m i  w tej sp raw ie .  Poniew aż do u łoże
n ia  odnośnego  p ro jek tu  do ustaw y na leży  za
s ię g n ąć  opinji  Izb  h a n d lo w y c h  i władz po li tycz
nych ,  p rze to  u s ta w a  ta  n ie  m og ła  być p rze d ło 
żoną w  tej sesji. - - ,

N a s tę p n ie  przy ję to  p re l im inarz  pańs tw ow y 
i u s taw ę  f inansow ą w trzeeiera  czy tan iu .

W  dyskusj i  nad  u s ta w ą  o uregulow aniu  
in s ty tuc j i  kolei że laznych  u d z ie la  m in is te r  h a n 
d lu  w śród  oklasków  Izby  w y jaśn ien ia  do odno
śn y c h  s to sunków  i do tychczasow yct przepisów , 
tyczących  się kolei lokalnych.

B u d a p e s z t  27 maja, D zienn ik  urzędowy 
ogłasza ,  że nowo w ybrać się m a jący  se jm  zwo
ła n y  będz ie  n a  dz ień  26 w rześn ia .

B e r l i n  27 maja. N o rd d . A llg . Z ig .  u p a 
tru je  w ośw iadczen iach  Tiszy s tw ie rdzen ie  tego, 
ż« nie m  N iem czeeb ,  ale n a  G orczakow ie cięży 
odpow iedz ia lność  za okupację Bosnji  przez Au- 
s t r ję .  D z ie n n ik  ten  przeczy, jakoby  ch c ia ł  po- 
dejrzyw ać po litykę au s t r ja c k ą  i uw aża  tylko za 
doniosły  ów fak t,  że au s tr jac k o -ro sy jsk ie  uk łady  
w R e ic h s ta d z ie  p rzysz ły  do sku tku  bez p o p rze 
dniej w iadom ości N ienńec .

P a r y ż  27 m aja .  D eves,  pow ołany przez 
Gróvego, udał się p rzed  po łudn iem  do pałacu 
e lyzejskiegp. R ouvier  u d a  się tam  rów nież .  K r ą 
żą pogłoski, jakoby  Rouviarowi poruczoną  zo
s ta ła  m is ja  u tw o rze n ia  nowego g a b in e tu .

P a r y ż  27 m aja .  P rz e r w a n e  wczora j w ie
czór p o szuk iw an ie  w g ru z a c h  opery komicznej zo
sta ło  dziś rano  znów rozpoczęto  i będzie t rw ało  
n a w e t  w nocy przy e lek try cz n em  ośw ie tlen iu .  
W  bufecie tea tra lnym  zna lez iono  około 20 osób 
uduszonych . P o m pie rzy  spos t rzeg l i  in n e  jeszcze 
*w'łoki, do k tó rych  nie m ogli  się j e d n a k  dotąd 
dostać .  Y olta ire  przypuszcza, że pod g ru za m i 
j e s t  około 150 osób nieżyw ych.

( O trzym ane d z is ia j) .

W i e d e ń  28 m a ja  (pryw.) D r.  Koliszer  od 
t rze ch  m iesięcy  dopiero dyplom ow any, wym.lazł 
po t rz e c h le tn ic h  p róbach  i dośw iadczen iach  sp o 
sób leczen ia  g ruź licy  (tu b ercu lo sis)  loka lne j  za 
pom ocą w s trzy k iw a n ia  pew nego prze tw oru  w a 
pniow ego. N a pom ysł  swój zos ta ł  n ap row adzony  
p rzez  w ypadk i  zw apn ien ia  części płuc, poczem 
cho rzy  odzysku ją  zdrowie. P rz ed s ię w z ią ł  więc 
s z tuczne  w yw oływ an ie  zw a p n ien ia .  N a  p os iedze
n iu  to w arz y s tw a  lekarzy  o b ja śn ia ł  swoję m e to 
d ę , d e m o n s tro w a ł  p rep a ra tam i  ana to m icz n y m i 
zw ierzęcym i i ludzkimi, od lew am i g ipsow ym i i 
p rz e d s ta w ił  k i lk u n a s tu  u leczonych , z pom iędzy 
pięćdziesięciu, na  k tó rych  ju ż  ze zdum iew ającym  
sku tk iem  m etodę  swoję sp row adził .  S ły n n y  p r o 
fesor A lbert ,  k tórego  dr .  K oliszer  j e s t  a s y s te n 
tem, pow ita ł  z zapałem  w ynalazek , roku jąc  mu 
og ro m n ą  przyszłość, gdyż po u leczeniu  n ie  n a 
stępu je  wcale ze sz tyw n ian ie  s taw ów . T e le g ra fu 
ją  o tem do w szys tk ich  w ielk ich  klin ik  w 
E u ro p ie .  Dr. K oliszer  z a m ie rz a  now ą m e todę  i 
do g ruź l icy  p łucnej (suchoty)  zastosować.

B e r l i n  28 maja (pryw .)  N a  g ie łdz ie  m ó 
wią, że kanclerz d o s ta ł  n iebezp iecznego  ataku  
reum atycznego .

S o f j a  28 m a ja  (p ryw .)  D e le g a tam i b u łg a r 
skimi d la  sp raw y  pożyczki od g ru p y  bankierów , 
k tó re  re p re z e n tu je  w iedeńsk i  la e n d e rb a n k ,  są 
S tra ń sk i ,  S toiłów i G ru jew , p rze d s ięb io rc a  bu  
dowy kolei C a r ib rod -V akare l .  Są także  oferty  od 
ban k ó w  ang ie lsk ich .

L o n d y n  28 m a ja  (p ryw .)  K orpus  je n e r a ła  
a fg a ń sk ieg o  S ho lam  H a id e r  K h a n a  po łączył się 
z rozb i tym  k o rpusem  S ik a n d e r  K h a n a  ; s iły  ich 
w ynoszą  razem  cz te ry  pu łk i p iechoty, dw a  pułki 
ja zdy ,  20  dział.  — Ghilzaisy  obsadzil i  w zgórza 
A t a g h a r ;  za pew ne  p rzysz ło  ju ż  do nowej b a -  
talji.

L o n d y n  28 m aja  (p ryw .)  T im es  zam ieszcza 
z K airu  okrzyk  zgrozy z powodu zaw ar te j  z T u r 
c ją konw encji ,  k tórej r e z u l ta t  j e s t  taki, że f a n a 
tycznym  n ieprzy jac io łom  w E g ip c ie  i w S udan ie  
pozos taw ia  się t rzy  la ta  na  p rzygo tow an ie  ich 
planów, podczas gdy  A n g l ja  przez  te trzy la ta  
m a  się wyzbyw ać po kolei w szelkich  pozycyj i 
gw arancy j.  A n g ie lska  kolonja w E g ipc ie  je s t  
oburzona  i zrozpaczona i p rzepow iada ,  że kiedyś 
A n g l ja  będzie  zm uszoną  po og ro m n y ch  s tra tac h  
i kosz tach  n a  nowo ca la  k am p an ję  eg ipską  
podjąć, a le  p y ta n ie  tylko, czy E u ro p a  na  to p o 
zwoli.

K o n s t a n t y n o p o l  28 maja (p ryw .)  U rz ęd o 
wy T a rih  pisze : T u rc ja  uzna je  lo ja lne  po s tęp o 
w an ie  A ng lj i  w sp raw ie  egipskie j ; podjęcie na 
nowo t radycy jne j  polityki ang ie lsk ie j  w zględem  
Turc ji  okaże się n iew ątp liw ie  wielce znaczącym  
i pom yślnym  faktem  na te raz  i na  przyszłość .

K o n s t a n t y n o p o l  28 m a ja  (pryw.) N a  całej 
K rec ie  zaprow adzono  fak tyczny  s tan  oblężenia.

W i e d e ń  28 m a ja .  N a  w niosek  b u rm is t rz a  
uchw a li ła  r a d a  m ie jska  wziąć u dzia ł  we w s p a r 
ciu ofiar pożaru  paryzkiej Opery  komicznej i p rz e 
kaza ła  ten  w niosek sekcji finansowej.

B e r l i n  28 maja. P ogłoska,  jakoby  B ism ark  
zachorował, j e s t  n iepraw dziw a.

P r e s z b u r g  28. maja. P rzedw czo ra j  w ieczór 
sku tk iem  bezsensownej pogłoski,  że kupiec  J e l -  
l inek  za m ie rz a  p ew n ą  szwaczkę, nazw isk iem  
A n to n in ę  B ug i ts  zarzuąć, zgrom adziły  się p rzed  
dom em  rzeczonego  k upca  o g rom ne  t łum y ludnośc i 
i za ję ły  tak  g ro źn ą  postaw ę, i e  policja, n ie 
zdo lna  do ich opanow an ia ,  m u s ia ła  w ezwać na 
pomoc wojsko, k tó re  też i rozjuszoną t łuszczę 
rozpędziło  bagne tam i.  O godz in ie  1 1  p lac przed 
dom em  by ł u p rz ą tn ię ty .  Polic ja  za rządz i ła  środki 
oa trożności n a  w ypadek  ponow ien ia  się ekscesów.

P a r y ż  28 maja. R ouvier  p o d ją ł  się utwo 
r ż e n ia  new ego  g a b in e tu  pod w aru n k ie m  zupełne j 
sw obody akcji.

P ra w d o p o d o b n y  sk ład  tego  g a b in e tu  będzie  
n a s tę p u ją c y :  R o u r ie r  m in is t rem -p rez y d en te m  i 
f inansów, F lo u ro n s  —  min. spr. zag ran ic zn y c h ,  
jen .  S a u s s ie r  —  m in .  wojny, F a l l i e r e s  —  m in. 
sp r .  w ew n ę t rz n y ch ,  - S p u le r  —  min. s p r a w ie d l i 
wości, E t i e n n e  — min. ro ln ic tw a, P re v e t  —  min. 
robó t pub l ic zn y c h ,  J a u r e s  —  m in .  m ary n a rk i ,  
Kaź. P e r i e r  —  min. oświaty. W reszc ie  gdyby  
G ra n e t  i Lo -kroy (m in is t ro w ie  h a n d lu  i poczt 
w g ab in ec ie  G obleta)  odmówili p o z o s ta n ia  przy 
t e k a c h ,  to re f lek tu ją  na  P e y ra la  i B izzare l-  
l i ’ego.

R z y m  28 m aja .  O sserra tore R o m a n o  w od 
powiedź l ibe ra łom , k tó rzy  w ypaczy li  m yś l  allo- 
kucji pap iezk ie j  ośw iadcza ,  że w tej a llokucji,  
tak j a k  w innych , zaznaczono  r e s ty tu o w a n ie  pa- 
p iez tw u  w szys tk iego  tego ,  co S to licy  A posto lsk ie j 
za b ran o ,  m ianow icie  p r z y z n a n ie  p raw  s łu szn y ch  
a zn iw eczonych  i p rzy w ró c en ia  w ład z y  świeckiej 
P ap ie ża ,  zw łaszcza  w R zym ie .

P a r y ż  28 maja, (W ie cz o rn a  d ep esza  z dnia 
p op rze d n ieg o ) .  I lo ść  ofiar poża ru  O pery  k o m i
cznej ,  ob licza ją  na  60, ale c iąg le  je szcze  w ydo
b y w a ją  now e trupy ,  a wiele części zgliszczy z n a j 
d u je  się w tak im  s tan ie ,  że p rzy s tę p  do n ich
j e s t  n iem ożliw y.

P a ry s k a  R a d a  g m in n a  przoznaczy /a  n a  onary
pożaru  1 0 . 0 0 0  f ranków.

T e m e s z w a r  28. m aja .  - B e g a  wzbiera. Te- 
m e szw a r  wysoce zagrożony.

P a r y ż  28 maja. G ra n e t  i L ockroy  n ie  
ch c ą  wejść w sk ład  nowego g a b in e tu ,  poniew aż 
n ie  ch c ą  się rozstać  z B ou lange rom . ,

P r e s z b u r g  28 maja. T łum  złożony 
z m nie j  więcej z 2 0 0  osób, rzuca ł  p rzed  po łu 
d n iem  kam ien iam i w okna dom u kupca Je l l inka .  
Polic ja  p rzyw róc i ła  spokój, j W ojsko sto i skonsy- 
g n o w a n e  w koszarach .  Ł '!

P a r y ż  28 "m a ja .  Z g ruzów  O pery  ko m i
cznej w ydoby to  do północy wczoraj na dzisiaj 
6 8  t r u p ó w ; posz u k iw an ia  odbyw ają  się dalej.  
W iele osób b ra k u je .  L ic zb a  ofiar p raw d o p o d o 
bn ie  urośnie.

S o l j a  28 m aja .  R egenc i  powrócili dn ia  
wczorajszego. P rz y ję to  ich  uroczyście

A t e n y  28 m aja .  O hrześc iańscy  deputowani 
z K rety  rokują  z rzą d em  tu reck im  calem z a w a r 
cia kom prom isu.

IS T a d e  s ła ,n .e .

Wszech nauk lekarskich

. 1 0 r .  Z E S Z -
l e k a r z  c h o r ó b  d z i e c i  

m ieszka  u lica  S y k s tu sk a  8 , —  ordynu je  od 3— 4.

Do p . T. posiadaczów  w ylosow anych  5 n/0 listów  
zastaw nych galic. Tow arz. kred. ziem skiego.

Wylosowane 5'’/o listy zastawnie płatne 
30. Czerwca L. ' r .  wymieniam na

4 ł/ a%  L I S T Y  Z A S T A W N E

galicyjsk. T ow arzystw a kredytow ego ziem skiego
“ dop łaca jąc  za każde  1 0 0  zł.

jednego guldena.

AUGUST SCHE ULEN BERG
Dom bankowy i kantor w ym iany we Lwowie-

W yd a w n ic tw o  g a ze ty  losow ań  „N a d z ie ja \
1504 3 -150

Przyjechali do Lwowa
d n ia  2 8  m aja .

H o te l A n g ie l s k i : P p .  K. M orw itz  z U s trzy k  
do lnych .  W . C b m u io w icz  ' z Ż u l in .  W. K rze-  
czunowicz z Komarow-a. G. N ow icki z S ta n is ła 
wowa. A. b r .  M n iszek  z T arn o p o la .  J .  F e r ra y ra  
z W iaduia .

Z  zbożow ych targów .

27. maja DwOnr Tc.? !*oOW.'- Jaro?iRTT

8 20 8 75 8 10 8 60 5.---- 8 45 8.50 8 90
5.25 5 95 - 5 50 5.— 5 40 5.50 - -6.—
4—  -  7.— 6 70 4 —  6 70 425 -7.25
4------4 75 4 — 4 50 3.70 -4 50 410 -4 50
4.75 7 - 4 50 7 - 4 25 6 5'’ 4 75 7 -
3 80 4 50 3.85 ■4 40 3.50 4.50 

9.— 9 —
4 . -  4 75

9.— . -

25 - 44 - ■29. 4 2 - ■22— 40 25’-  40 -

48—60—
;0. 48.—

.
37.--50 - 40 —55 —

Fizenica
%J%0
Jęczmieu 
O w i e s  
Groch 
Wyk*
R2cpak 
Luianta 
Komie eze;,
Kou.o. biiiii.
Koric.łzwed.

wszyitto za 100 kilo nstto b6* worka.
Gemie! ss 56 kilo loco Lwów i t  3 — 30 nominalnie- 

Okowita za 10 000 litr. proc. Lwów loco 2375 do 24-25 
W iedeń 28 maja. Pszenica od 9-40 do ■—. Żyto od
6 70 do •— Okowita 25- d o —-—. — B erlin  28. maja.
Pszenica 185.75 do 17450 ?yto 126 50 do 131-—. Okowita 
42-75 do 4440 Peszt 28. maja Pszenica 8 90 do —- — 
Żyto 6'15 do — . Okowita 25-— do —•—.

mtnsm

E L u r s a  g i e ł d o w e .
W i e d e ń  dnia 27. maja. Godzina 10 minut 56 

Renta wspólna papierowa 8 1 2 0  Renta wspólna s re 
brna 8 2 -45 Renta 4°/0 złota 112.40. Renta 5°/0 p a 
pierowa 9 6 ’90 Akcje banku austro-węgierskiego 
883 .—  Akcje austrjaekie kredytowe 281.70. Funty 
szterlingi 127-15. Napoleondory 1 0 '0 9 ł/ 2.Marki niemie 
ckie 62-37*/,.

L w ó w .  Z Isby handlowej, 27 maja 1887.
1. A k c je  ea sztukę. '

bez kuponu bieżącego r>łac:j Aądajs
bez dywidendy:

Kolej galic. Kar. Lud. 200 zł. m. k. 205 fO 208 75
„ lwów. czei.-jass. 200 zł. w. a. 222 —  225 —

Banku hypot. galic. 200 zł. w. a. 284 — 290 —
kredyt, galic. 200 zł. w. a. 215 520 —

2. L is ty  za staw ne za 10G s ir .
Banku. hyp. galic .6 prc. w. a - _  _

■ » » 5 „ „ 99 15 100 1£
» » 5 „ prem. u 101 60 102 60

.Banku krajowego 4*/, %  w. a. ' 9 6  ___ 97 -
Tow. kred. galic. 5 „  - l o o  70 101 70

„ 4 „ „ 92 50 93 50
.  4»/i „ 99 —  100 -

3. L is ty  d łu żn e  za ZOO A r  
G Z. kr. wł. (d. 6°/0) 3°/0 w likw. 47 — ,6 0  

.  i- „ ,  (d. 5 °/e) 2 «/s°/( , 4 1 — 144

4. O b liy i za 100 z łr . 
hidemniz-eyjne galic. 5 prc. m. k. ,10-4 50 105 5C 
Kom. banku kraj. 5 prc. w. a. I  em 100 —  101 — 
Pożyczka kraj.  z r. 1873 6 prc. w. a. 103 50 105 5C 

„ „ 1883 4* i} , 94 50 ,9 6  5C
5 , L o s y ,

I,osy miasta K rakow a . 16 —  18 —
,  S tanis ław ow a . . 28 50 « 31 —

6. M o n e .y  
Dukat holenderski . . . 5 '88
Dukat c e s a r s k i . . . . 5 92
Napoleondor . . 1 0 0 6
Półimperjał rosyjski . . 10-34
Rubai rosyjski srebrny 'D 5 4

n „ papierowy . . 1 1 4  —
100 marek otsmieckicb : 61.90

6 -— 
6 03 

1 0 1 6  
10 4 5  
‘ 1 6 4  

116  
62 60

p o c  x  e ą . s - o ^ r .
Ze L w c w t  o d c h o d z ą :

(P o d łu g  legan-  łwowskiege).

L>i> Krai o wa . .
Do Podwołoceysfe 

„ (z FodsasłMUi) 
E'c Ozcrniowiso . 
Do Stryja . .

*10.4-?-
10.25
1C.57

4.10

•1.9*

10
i *6.10 

* 6.22
 | *8.20

11-47

4.50 
12.38 
1 08 

12.32 
7-27

B o  L w o w a  pr*ye4so4»ą 
p5 . ; .d

3.05
10.101 j 2 2P| 

*10.0311 I 3.8 |

11.35
*2.15 3.50 

3.10
3.30 

— 8-32

7.06-

z -:j
4-35

Z ii_rakov.-R . .
Z Podwoloczysk 

(aa PodzamcisiO 
Z Ćcerniowieo •
Ze Stryja . . •

> « Gwiazdką są oznaczane pcciągi pośpieszne
w obwódkach czarnych I I godaicy nocue. to 
jest od szóstej wieczór do rzóetei i a to

I



PRZEGLĄD i  dnia 29. maja 18S7.

Ł T c u  ■ w i o s n ę  i  l s u t o

nowości na suknie i kostjumy
w największym wyborze poleca najtaniej

Magazyn Schayerów
e «

M  IVa1 lepszej jalłośoi J

#  P łótna. Weby, Stołow ą bieliznę białą i  kolorow ą (nowości)- 
X  Ręczniki', Chustki do n osa , ściereczki, perkaie, szirtyngh % 
\  dymki, oxfordy, piki, brylantyny, dreliszki liberyjne, kar.T |  
f  pikow e i trykotow e, biePznę kąpielow ą

IlPoleca,
1 1

Skład
nprz.

1
c. k.t

fabryk

:®. ORERLEITHDIERA SYSÓW ł
ty

Pierwsze Towarzystwo robotników krawieckich [H]

we Lwowie, przy ul. Halickiej 1. 40. obecnie nezwanej Batorego 1. 20. 
u w iązan e  celem w yraDianit

S " C L l s : I e ± Ź L  K Q . ę s 3 s ; l c i i .
p o  cenach  j a k  n a jta ń s zy c h  

p o u f je  P .  T . P u b l ic z n o śc i  do w iad o m o śc i ,  że ce lem  odc ią 
g n ięc ia  J t j  od z a o p a t ry w a n ia  się  w su k n ie  z m a g az y n ó w  obco- 
k ra j  jwyoli w szelkie zan ów ienii na m iarę będą w ykonyw ane  

w  jak najkrótszym  cza sie  i po cenach ja k  najtańszych.
Próbki na żądanie w y  Bylają się franko.

D z :ękując  za  d o ty c h c z a so w e  w zg lę d y  Szan . P ub l icznośc i ,  
u p ra sz a  i n a d a l  o ł a s k a w e  z a m ó w ie n ia  i  zos ta je

z głębokim  szacunkiem
1507 a-e Z a r z ą d .

W  iw , m 1 1 1 1 1 1 1 1 1 1 1 11 i i

1509 3 - 3 // Wiła na sprzedaż!!
W iła  o 
również

Ma my zaszczyt oznajmić Szanownej P. T. Publi
czności , je

H O T E L  A N G IE L S K I
• w e  H i - w o - w l e

nikdal pozostaje w naszym zarządzie. Licząc na łaskawe 
względy staraliśmy się zaprowadzić możliwe ulepszenia.

P r x e d s i ę b i  o r c y .

I ' l  I  I  I  I  I I  I  I  I I  I  I  1 I  1 1 I  1 1  > ■*■»

poko jach  z dwom a w e ra n d a m i i b a lk o n em  ja k  
zabudow an iam i gospoda rsk iem i j a k : odcyną  o 1 po

ko jach ,  szopą, p iw nicą ,  o ranżer ją ,  s ta jn ią  1 s tudn ią ,  tudz .eż  
park ,  ogród owocowy i w arzyw ny , w o dda len iu  9 k i lom etrów  

od P rz e m y ś la  w zdrow em  i c ich e m  położeniu

jU P ' jest z wolnej ręki do sprzedania.
R ealność  ta  obe jm u je  9 m orgów  i j e s t  sz tache tam i obw ie

dzioną. W s z y s tk o  w ja k  n a j le p sz y m  s tan ie .  B l iższe j  w i '  clo- 
m ości za s ią g n ąć  m ożna  u w ła ś c ic ie lk i  n a  m ie jsc u  lub u W go 
D ra  K ozłow sk iego  adw oka ta  k ra jow ego  w P rzem yślu .  (

i 04

O K IH E 4 T 0 W IC Z
we Lw owie,  ul. K o p e rn ik a  N r .  3„ w K rakow ie  S u k ie n n ic e  N r .  20. 

w C z e rn io w ca cb  R y n e k  N r .  2.

poleca swojego wyrobu
znakomite środki odszczególnione 7ma medalami zasługi 

i 3ma dyplomami uznania na wystawact krajowych 
1 zagranicznych.

zmieszana z w dą, daje 
zdrowe i bardzo przy
jemne płukanie do ust 

odświ-ża dziasła i zapobiega psuciu się zębów. Flakon bO ct.

w e  L w o w i e ,  p l a c  M a r j a c k .  l i c z b a  8 .

Cennik fabryczny i kosztorysy na żądanie franco.

J .  &  S . K E S S L E R .
B e r n i e ,  (Morawa.)

Uliua Ferdynanda liozba 22. Pr.
R o s a y ł a j ą  z a  p o b r a n i e m  p o c z to w z y m  *) żf~ c t

10 m e tr . k a u m ir u  m odu .go  w p rą ż k i nodw óinej izerekości 9 50

10 * kaezm iru  w K olorach m odnych , podw ójnej szerososci 4 50
10 ,  a tła su  w e łn ianego  w ko lo rach  m odnyeh i  balow ych, podwój

nej iie ro k o so i 6 50
10 ,  m a te rji  c iężk ie j z podw ójnej n ici. 1. g a tu n ek  2 '5 0, 11. 2 80

10 „ k re to n n  m odnego w p r a n i e .  ko 'o rach 2 80

10 ,  m a te r ji  w k ra tk i  na  .a la fro k i 2 50

S ',4 .  ,  m odnej n a  m ęsk i g a r n i tu r 3 75

3*/i „ .  . n a  m ęski g a rn itu r b
37« . . .  v p ła ia c z  od d esreaa 5 —
6 7 , .  le tn ieg o  k a m g a rn n  do p ran ia  n  , u b ra n ia  m ęskie 2 vu
ld re e z tk a  dyw ann 10, 12 m etrów 3 fiU

1 firanka  i  ju ty , deseń  tu re c k i, k o m ple tne 2 30

1 js n i tu r  i  jn ty , 1 ob rus i 2  kapy 3 50

1 g a rn itu r  rypeow y, 1 obrus i 2 kapy 4 bO

1 k o łd ra  stebnow ana ciężka 3 _
1 p rześc ie rad ło  2 m e try  d łu g ie 1 50j

1 s ien n ik  2 m etry  d łu g i, 1. g a tu n ek  l ’5o, 11. - 90

1 d e rk a  n a  k o n ie  z kolor, obw ódka 190 cm . d łu g a , 130 ize ro k a 1 Koj
1 d e rk a  d la  fiakrów  190 cm . d łu g a . 120>>Broka, w pasy 2 5U

3 szt. obrusów  ln ia n y c h , b ia ły ih ,  ezerwonycfi, n ieb iesk ich , żółtych 
, ł / ł  w ielk ich  i t .  p . 2 —

6 se rw etek  ln ia n y c h  */, 1 20
6 ręczn ik ó w  ln ian y ch  I .  g a tu n e k  1 80, I I . 1 20|
i  s i ta k a  p łó tn a  dom ow ego 29 ło k c i wied. */» *K 5'50. */« 4 20
1 i i tn k a  ezyfonn 20 ło k ci w iedeńsk ich , 11. g a t.  z ł. 4-50, I. g. 5 50
1 . I ta k a  weby K in g  30 ło k . w ied. */» **r - 7*60, *j, 5 80(
1 iz tn k a  kan afasn  30 ło k ci w ied. 1. g a t. z ł. 6, 11. 5 20

501 sz tu k a  d a m a s t r r r a d l  40 ło k c i w ,ed . 1. g a t. 7 50, 11. 5
1 s i tn k a  uzfordn 30 ło k ci wiedeAskicfl, w yrób czeski 4 5d

) K “ t ; 5  z ł . }  * T , r 6

3 kozin ie  d im s i  e ze szyfonu, bogato  haftow ane 2 bój
6 k u z r .l  d am sk ich  z dobrego p e rk a lu  z ząbkam i 

11 g a tu n e k  2 75, 1 - i iy 3 25
Ś gorse ty  nocne bardzo o idobne, 1. g a tu n ek  4  zł., I I . 1 aij
3 ip o d n ice  z rn z z n  su row ca  lu b  z szyfonn 3

60
5ćS

6 fa rtu szk ó w  z o ifo rd u , x surow ego  lnu i szyfonu 1
6 p a r pończoch d am sk ich , w w szelk ich  k o lo rach 1
1 k a ftan ik  w u łn ian y  d la  dam  w w szelk ich  ko lo rach  ( i ie rse y -T a illa l 2
6 pa r pończoch dam ., z finiszn, le tn ie 1
3 chn stk i m olierow e, w m odnych  k o lo rach 1 2(Jj
1 k o i in 'a  m ęska k la to w i ta  Diała )nb kolor., I .  ga t. 180 , 11 1 20j
6 ko łn ierzyków  'to ją c y ch  lub w ykładanych  

3 p a ry  m ankietów  poczw órnych
1
1

3 koszule o ifo rd zk ie  d la  ro b o tn ik ó w , I  g a t 2 - 1 1 . 1 4<i
3 par KaUsonów z b a rch an u  lub k rm se  1. gat. 2-50. I I . 1 80
6 p a r sa a rp e te k  z im ow ych w w sze lk ich  ko lo rach 1 11
P* P»r 1 -.a rpe tsk  z f ln ia i .  n i  la to 1 2(jj
1 pled podróżny 3>/. m e tra  d łu g i, 1 m . 60 cm. szerok i 4 50

“ |
50|

3 m odne a tłasow e k raw aty , w ąskie lub  szerok ie , 
I I .  g a tunek  75 c t  — 1. 1

*) P rz e w ie le b n e m u  
in n y m  z a u fa n ia  g o d n y m  
p o b r a n ia  pocz tow ego .

D u ch o w ie ń s tw u ,  N ac ze ln ik o m  g m in  i 
osobom  n a  o so b n e  życzen ie  także  bez

1446 14—20

Pasta aromatyczna do czyszczenia zębów
szeza zęby od kamienia i nadaje im perłową białość. Cena 30 ct.

znakoroi 
cie oczy-

Szczoteczki do ozyszozenia zębów
w rorlicznych gatunkach z najprzedniejszych fabryl angielskich i francuskich 

od 20 ct. do 1 złr. 50 ct

Z F A o m T o a ,  T o a l z a r r L i c z n - a -
do plombowania dziurawych zębów, jest trw ała i bardzo praktyczną 

1307 17- t  w zastosowaniu. Flaiton 60 ct.
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w yda je

od dnia I kwietnia ,1887 p o c zą w s zy
we Lwowie i przez filje w Krakowie, Czer- 

niowcach i Tarnopolu

Asy gnaty kasowe
°j0 płatne w 30 dni po w ypow iedzeniu
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Lwów 1 kw ietnia 1887.
3 B  37-r e l a c j a , .

(Przedruk nie będzie płacony).
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1 "̂ Nowo otworzonyif iiliil
A .

Wolna osoba
pod firmą

K r z y s z t o f o w i c z$

O I 'in te l ig e n tn a ,  obzna jom iona  W 
dars tw ie  w ie jsk im  i k raw ieczj 

poszuku je  umieszczeń'®*- 
Pow iadom ien ie  pod li te rą  Aj 
Lwów, u lica  C zarneck iego  lic® t 

w  trafice. 1

W E  L W O W I E
plac Halicki liczba 2. 

poleca

w wielkim wyborze
A *

fi
&
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i b

Filja 
w  Czerniowcach

ul. Główna 1. 17.
różnorodne ozdoby poko

jowe oliografje naśladowania 
Fresque, L inkrus ta  Waltcfna paten

towane obicia en relief, sztukaterji na 
sufity z papieru :jdrzewa w rozmaitym stylu

s t o r y  i  ż a l u z j e .

P O S A D Z K I  K O R K O W E ,  powabne desenie park ie to
we i kobiercowe, również korkowe chodniki i pośladki.

N a życzenie  w y sy ła  wzory, te ch n ic zn ie  w y p ra c o 
w ane ,  kosz torysy ,  z e s ta w ien ia  i szkice ca łych  pokoi w n a j 
now szym  guśc ie  i u sk u te c z n ia  robotę tap ice rską .

iO O O C ^ O O O O O O O G ^
!!Ulepszona Nowość!!

Fart fajny! i podestów mineralnycli
bez wszelkich dodatków do użycia gotowych.

Skutkiem wielol.tuicb doświadczeń i eksperymentów, udało się 
wreszcie fabryce „Irisu udoskonalić wyrób pokostów mineralnych i farb 
tartych w tymże pokoście w ten sposób, że takowe obecnie odpowiadają 
najwybredniejszym wymaganiom. — Pokosty mineralne i farby w tymże 
pokoście tarie sporządzone są w dwojakim gatunku, a mianowicie: Pierw
szy gatunek sruży do malowania wszystkiego bez wyjątku, a zatem i do 
malowania takich przedmiotów, któro są wystawione na wszelkie działania 
atmosferyczne. — Jprugi gatunek służy do malowania takich przedmiotów, 
które nie są wystawione na działania atmosferyczne, a zatem do malowa
nia wewnątrz budynku — Farby tarte są do n bycia we wszelkich możli
wych kolorach i dają się użyć do malowania murów, drzwi, okien, dachów, 
parkanów i w ogóle do wszelkich przedmiotów z kamienia, cegły, drze
wa, żelaza, blachy itp.

A ponieważ naszem zadaniem dostatcza , dobry towar po cenie mo- 
żebnie najniższej, przeto m tmy podzieję, że Szanowna Publiczność zechce 
stale zaszczycać krajową fabryką swemi zamówieniami.

Miejsce sprzedaży we Lwowie wyłącznie:

SuloD fa jjfr ii M r  BersKi R a W e je w s iii Spółta, ul* BernardyAsii i. 3-
(obok dzwonnicy), 

tudzież celniejsze sklepy sprzedaży Nafty Wgo Piotra Miączyńskieyo.
1491 l —1 'W szelkie korespondencje p o d  adresem

ADAM ŁERSKI L w ó w .

Cenniki i wzory na żądanie gratis.

o e o o o o o e t  .> € 3 o o o

Pierwsza galic. parowa

Magazyn
F. K N A U ER  i S 1̂

i
pod „złotym LweiH

w e L w o w ie , p o le ca :

Prześcieradła płócienne bez 6zw't % 
Prześcieradła szirtingowe bez s* 

1.30 i 1.50. M
Poszewki gotowe po 40, 60, 80 
Sienniki gotowe jutowe szare p°

1.25 i 1.35.
Sienniki gotowe jutowe w pasy P° 

1.45, 1.70.
Kocyki na łóżka po zł. 8, 4 i 5. . j:
Kapy trykotowe kolorowe duże po 2.9”' j,, 
Va tu l- chustek próeiennych bialyc,' ((i I 
‘/a tuz: .'hastek płóciennych z koiof0 

szlakami 1.50. ((li [
‘/d tuz. chustek bawełnianych zkol° 

mi szlakami po 60, 90 ct.
1/a tuz. szkarpetek białych 2.50.
7, tuz pończoch kolorowych 3 .- '
7a tuz poszewek białych lub kołoro^L ' 
7, ścireczek płóciennych do proch

C enn ik i n a  żąd a n ie  franejt 
1481 10—f

* * * * * * * * * *

Fatojg Czekolady,
Estryka Tretera
Bardzo miałko utarta zapo- 
moeą siły paroav ej w nowo 

sprowadzonych maszynach 
granitowych najnowszej kon

strukcji.

« * * * * * * * * * * ) *
W ażne dla zdrowi* 

i tajemnicy.

Cena czekolady za pół kilo :
Czeko] da kuchenna do ciast

legomin etc......................... złr. 60 c...
Santś zdrowia bez wanilji . „ 80 n
W a n i l u w a .......................................   90 |
Wanilowa znakomita . . . 1 „ — „
K s i ą ż ę c a ............................. 1 „ 50 „
Oacao w proszku ulubiony t r u 

nek dla słabowitych . . 1 ,  ,10 ,
Czekolada w tabliczkach po 5, 10, 20 i 25 ct.

Znakomnie powodzenie i powszechne uznani 
wyż wymienione towary, są najlepszą rękojmią, ze zakład ten towar 

f f  swój tylko w najlepszym gatunku i po cenach najprzystępniejszych
Ajjj sprzedaje. — Zamówienia z prowincji uskutecznia odwrotną pocztą.

1415

0.
V
#
X *

X

N a  k a rn a w a ł  
Pół kilo 

najwyborniejszych
Cukrów

deserowych
w obfitym wyborze 

z łr .  1 2 0  
Pół kilo karmelków 
mięszanych 75 ct. 

jakie sobie zjednały

Paniom i 
cjonalnej porady 
udziela takową z

panom  potrzebu jącym
i pomocy 
gt arancją

skutku i najśc:Me,iszej tajemuic^,

A
czony od kilkunastu lat prakty

Specja lista  lekarz w  ch u ro^  
dyskrecyjnych. f'(

Przyjmuje wyłącznie o 1 12 do j jój 
łudni* przy ulicy Krakowskiej 
pierttszem piętrzę gdzii sklep g?

p. Underki. 143“
Na dyskiocjenalne listy pod *..p*' 
..................  — ' • * ty j*M. Bielak, ulica Wałowa 1. 8. odP°^t!l/

bezzwłocznie i wysyła lekarstwa   —
Na sprzedaż koń szpak lat 6, 1 jdj.ii 

ze znakomitemi chodami najodp01 , .  
ezy dla pp. oficerów piechoty- N i  
wiadomość w staj ni hotelu War"®9!-^!)

Potrzebuję trzy cetnary metrypUt)l 
rybku :arpia. Adres m ó j: poczt '  
Kranzbcrg litera B.

w e w szystk ich  szerokościach i gatunkach

na story, markizy, itp. drelichy kolorowe

poleca w największym wyóorze
po najniższych cenach 

C3 -  z  ”3 T  , '^ T

w, m m  i syn
1478 4 - 5 2  p o d  „ z ł o t y m  L w e m “  w e  L w o w i e

Próbki na żądanie odwrotną pocztą franco.

Odpowiedzialny redaktor: W aci a w  Masłowski Papier z fabryki Braci Fijałkowskich w Białej. Z drukarni i litografji Pillera i Spółki. (Telefonu Nr. 174 A*)


